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Pomyślne wa 


Dał 


yślne walki na północy. 


szy pochód naszych wojsk. — Oczyskanie Grodka i wzięcie 1000 jeńców, 


ludzież zajęcie Hajanówki. — A'aki nieprzyjaciełskie na linii Dubienka—Moniatycze 

Wawo odparte. — Wyparcie nieprzyjaciela z okolic Grabowca. — Odzyskanie 
Chodorowa w Małopolsce. 

tep arama (PAT). Komunikat sztabu general. $ łów, Zamość został wprawdzie otoczony, dziel- 


Na Wojsk polskich z dnia 31 sierpnia: 
2 caem skrzydle wcjrka nasze hez 0» 
Said Strony nieprzyjaciela posuwają się na- 
W walkach, nwieiiczonych zdobyciem 
Sód, Oddziały nasze wzięły z górą 1006 żeń- 
pod znaczną zdcbycz, Dnia 30 b. m, obsa- 
Hajnówkę, Oddziały nieprzyjacielstie u- 
Aapan na wschód od Chetma, celen. popart- 
tę Bi konnej Hudienneqo, usilowżły przejść 
zaczepnych i w tym celu zaatakowa- 
Pozycye na odcinku 9d Dubienkji do 
Wszystkie ataki, z wielkiemi dla 
ną Visciela stratami, odparto, Armia Budien 
po W tejonie Zamością w dalszym ciągu na- 


a Na zdecydowany Opór naszych oddzia- 


obec Polski i Rosyi. 


W nocie do polskiego | wojnie polsko-rosyjskiej nadal będzie dotrzymy 
Spraw zagranicznych oświżdcza lite- ; wała pełnej neutralności, 


Litwa neutralna 
luma (PAT). Radio. 


I minister Spraw zagranicznych, że Litwa w 
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ž na załoga miasta broni się jednak po bShater- 


sku, zadając nieprzyfacielowi ciężkie Straty. 
Kolumna posuwająca się na Grabowiec, po krwa 
wej walce została przez drugą dywizyę Lsgio- 
nów zepchnięłą na południe. Inicyatywa Bu- 
dientńego jest w znacznym stopuju spareliżowa- 
na, dzięki skutecznym działaniom naszej grupy 
pościgowej, operającej na jego tyłach. Grupa 
ła w dniu 20 b, m. zdołała odciąć znaczną ilość 
taborów necnrzyjacielskich. W Małopolsce sy- 
tuacya bez zanjany. Jazda nasza Obsadziłą Cho. 
dorów, ścigaląc cofającego sie nieprzyjaciela na 
Rohatyn, 
Naczelne 
generalny, 


dowództwo wojsk polskich, sztab 


Mie poty Ciczerina i odpowiodć ks. Sapiehy. 


tado golenie i nadzieja Cziczerina co do zgodności oświadczeń i czynów rządu 


wosé 
Scami 


ego. — Cziczerin chce iyiko gwarancyj przed atakami polskimi. — Możli- 
jeszcze większego zadowolenia Cziczerina. — Zonglerstwo Cziczerina z miej- 
rokowań. — Odpowiedź ks. Sapiehy, — Zgoda rządu łotewskiego na Rygę. 


Ks. Sapieha wzywa Cziczerira, ażeby się zgodził na Rygę. 


. (PAT) Warszawa, 31 sierpria. 


nych ` owy ministerstwa spraw zagra- 
od Ziczępi o nikuje : W dniu 30 om. nadeszły 
Warsz ma następujące depesze: © > 
t Tiski 2” 'tos, prezydent ministrów 29/VEL 
tiem pr at robotniczy i ludowy z zadowole- 
a la do wiadomości treść radiotelegramu. 
Wyrażone rostało zapewuienis poxo- 
U polskiego © ma nadzieję, że działai- 
adu polskiego ięlzie zgodna z jego o- 
przeciw” Jesteśmy „zmuszeni zaprotesto- 
ziły egz žo oświadczeniu, jakony nasze armie 
Wistog o  teacyi Polski wówczas, kiedy w rze- 
BOdtrzymani naszym jedynym celem było i jest 
nowy gwarancyj, zabezpieczaiących nas 
fancy) nz atakami ze strony polskiej, gwa- 
ziel. Jeża Jch za słuszne ze strony angiel- 
ój, odpa "ZAd polski jest gotów podpisać po- 
a Lajhardzi „tu w zupełności naszym życzeniem, 
Jagi" a boj Powie obecnej sytuacyi. Armia 
iwo cem nie straciła nic ze swej siły ka- 
gła aa WSZY się na nowe pozycye, TOZ- 
przyjac naprzód. Biorąc poa uwagę $to- 
koniec ne z rządem polskim jako nieodwo- 
dych, jesteś ZNOŚĆ naszych stosunków zewnętrz- 
Analogi MY niezmiernie zadowoleni, widząc 
endencyę z waszej strony. Byii- 
a Polska jeszcze zadowoleni, gdyby de- 
stan Onfiikt 4 położyła kres metodzie stwarza- 
i » 00 te trudności, które wytwarza 
y, prowadzą do przedłużania per- 
„DMI temu zwrócilera się do księ- 
Mo ą stra spraw zagranicznych z pro- 
w. ZEŚnie iesienia rokowań do Estonii, a ró- 
dzi a] Spraw, CZYNIJiSmy odpowiednie kroki 
0 zl ŻE yi = rządu estońskiego. Mainy na- 
tan Dikach sw, 


nace będziemy mogli zawiadoniić 
0; z 
Parin komisarz 


£lnitywnych tych starań. Podpi- 
la spraw zagranicznych Czi- 


Warszawa, Sapieha, minister spraw zagrani- 


j czaych, 29/VIIL. Propozycya pańska w sprawie 
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przeniesienia rokowań z Mińska do Rvgi, którą 
otrzymaliśniy dzisiaj, nadeszła z pewnem opó- 
żnieniem, a to ztego względu, iż dwa dni temu 
w dniu 27/VI wysłaliśmy do pana propozycyę 
przeniesienia pertrakiacyj do Estonii. Równo- 
cześnie zaś poczyniliśmy u rządu estońskiego 
odpowiednie kroki w tej sprawie. Należy się 
obawiać, że probozycya sprzeczna. która wyszła 
z pańskiej strony dwa dni później, będzie przy- 
czyną nowej zwłoki. Nieporozumienia, wywołane 
przez delegacye polską w Mińsku skutkiem iru- 
dności, nieodłacznych ze stanem wojennym, do- 
starczyły delegacyi pretekstu i były dia niej 
środkiem analogicznych opóźnień. Co się tyczy 
proklamacyi wojskowego komitetu rewolucyjnego 
zachodniego frontu, to ien pożałowania godny 
faki już wyjaśniono na ;usiedzeniu w dniu 
23/VIU. Wasza dalegacya wyraziła zadowolenie 
z otrzymanej satystakcyi. Wydaje nam się przeto 
dziwnem, że, pan do tej sprawy jeszcze powraca. 
Jednocześdie z pańską depeszą, zwracającą nas 
do Rygi, otrzymaliśmy odpowiedź pana Witosa, 
że uprasza nie czynić trudności technicznych 
korespondencyi między Warszawą a Mińskiem. 
To ostatnie miasto rozumiane było przez niego 
jako miejsce dalszych rokowań. Ta rozbieżność 
zdań jest rzeczywistym dowodem hraku solidar- 
nej decyzyi rządu polskiego w tej sprawic i jest 
jednym dowodem więcej do utrzymania naszego 
zaproszenia, czynionego dwa dni temu w spra- 
wie wyboru Estonii jako miejsca przyszłych ro 
kowań. Podpisano komisarz ludowy dla spraw 
zagranicznych Gziczerin. 


Odpowiedź polska 


Na powyższe dwa telegramy miuister Sapieha 
wysłał w dnin 30 bm. radio treści następującej: 


Kraków, czwartek 2 września 1920. 
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nicznych, Moskwa. W odpowiedzi na radia pań. 
skie nra 2931 i 2934, rząd polski pragnie prze- 
dewszystkiem stwierdzić, że w przeciwieć stwie 
do pańskiego oświadczenia niama sprzeczności 
między treścią aekłaracyi prezycenta ministrów 
Witosa a moją depeszą. Istotnie dekiaracya wy- 
żej wymieniona, ogłoszona w prasie polskiej 
w dniu 26 b. m., wysłana w tym samym dniu 
radiotelegraficznie do Moskwy, stwierdza mię- 
dzy innemi trudności, jakia napctyka nasza delg- 
gacya w Mińsku przy komunikowaniu się z rzą- 
dem polskim. Nasza dełegacya w radiotelegra- 
mie z dnia 26 bm. powiadomiła nas o niemo- 
żliwej syluacyi, w której się zuajduje. Radiote- 
legram ten spowodował właśnie depeszę z dnia 
28 bm. Jednocześnie dła uniknięcia wszelkiej 
zwłoki uprosiliśmy rząd Łotwy w sprawie otrzy- 
mania zgody na to, aby dalsze rokowania od- 
były się w Rydze. Rząd polski stwierdza też 
z zadowoleniem, że równocześnie i rząd sowie- 
tów uznaje potrzebę przeniesienia rokowań na 
neutralne terytoryum. Zwracam przytem pańską 
uwagę, że propozycya, wskazująca Estonię jako 
miejsce rokowań, nadeszła do nas po wysłaniu 
depeszy do rządu Łotwy. Pozytywną odpowiedź 
rządu Łotwy co do Rygi otrzymaliśmy dzisiaj 
rano w dniu 30 bm. Wobec tego w celu uni- 
knięcia straty czasu proponuję, aby Pan zgodził 
się na Rygę, jako miejsce rokowań, które przed- 
stawia wszełkie ułatwienia i dogoaności, doty- 
czące komunikacyi i warunków życiowych dla 
obu stron. Nasza delegacya będzie mogła ndać 
się tam, jak tylko otrzyma pańską zgodę. 
Podpisany Sapisha, minister spraw zagrani- 
cznych. y 


Moiliwoś sois. 


Kraków, 1 września, 

Qd wybitnego polityka, doskonałego znaw- 
ey stosunków rosyjskich otrzymujemy nastę- 
pujące uwagi. Zamieszczając je ze względu 
na aktualność i imteresujące ujęcie tematu — 
nie możemy jednak ze swej strony nie po- 
czynić pewnych zastrzeżeń. 

Otóż, nie mając w zasadzie nic przeciw so- 
juszowi z „przyszłą Rosyą', epartemu na za- 
sadach wskazanych przez autora, a nawet 
życząc sobie gorąco jego realizacyi, żywimy 
poważne wątpliwości, czy zwycięstwo żywio- 
łów antybolłszewickich w Rosyi jest kwestyą 
już najbliższej przeszłości, a więc, czy zwią- 
zane 4 nim konsekwencye sa dziś realnym 
elementem politycznym. Pod żadnym zaś wa- 
runkiem nie wolno naim okeenie zająć stano- 
wiska, że rokowań z Rosyu nie możemy pro- 
wadzić na śoeyo, dopóki tam pożądany prze- 
wrót nie nastąpi. Rzecz inna, jakby sprawa 
wyględała w razie rozbicia rokowań przez 
bolszewików. . 

Pozatem żywimy też pewne wątpliwości, 'czy 
nawet w „odro”zonej. demokratycznej Rosyi“ 
zwsywiężyłybv poglady Mereżkowskich i Sa- 
wipkowów, jednem słowem wydawców „Swo- 
body“ i czyby jej sternicy istotnie zrezygno- 
wali z planów ponownego przyłączenia do b. 
imperyur, carskiego jego „zachodnich xre- 
sów' W przeszłości i to niedawnej rosyjscy 
libercii byli w stosurku do Polski, jak wwo- 
góle „innoroąców' niemniejszzymi impetyali 
stami, niż reaxczonieci. Możliwe, że wojna -— 
jak twierdzi autcr niniejszego artykułu — 
wyswolą u nich przewrót w pojęciach, Byłoby 
to bardza pożąlane, — aie niestety nie jest. 
jeszcze pewne. 

Chociaż ustrój sowiecki trwa już w Kosyi bli- 
sko trzy laia, to jednak nie ma watpliwości, że 
musi prodze: czy pózi icj nie tytko uledz refor- 
mom, aie wprost ustąpi miejsca głosowi opi: 
nhi całego narodu rosyjskiego. Terrorystyczne 
rządy sowieckiej ochlokrucyi mogą, co prawda, 
zamienić się varle pa nządy iterworystycznej te- 
akeyi, ale takie rzady byłyby prawdopodobnie 
w Rosvi również bylko cnwiowemi, Bądź co 
badź, rewolicyn duża nauczyła Rosyan i dużo 
wpłynęła na -uswiedonitenie polityczno-społecz- 


Cziczerin, komisarz ludowy dla spraw zagra- | ne szerokich mas rosyjskich. Program Deniki- 


Bu, õ 


pola 


uów, Hołezaków czy Judemiczów sam się prze- 
cśeż zgubił. Jeśli obecnie program gen. Wran- 
glu ulega ciągłej ewolucyi w kierunku wolno- 
ściowiym, to jest to najlepszym dowodem, że 
zautanią mas rosyjskich nie da się już dzisiaj 
pozyskać hasłami „hurra-patryotyzmu”, czyli | 
hasłarni nacyonalistycznem:, iecz jedynie na 
podłożu głębiej sięgających reform, zarówno 
w społecznym, jak i politycznym ustroju pań 
stwa. 

Cios, zadany dzisiaj armii bolszewickiej przez 
Polskę, musi wstrząsnąć potężnie podstawami 
rmydu sowietów, Wychodzący w Warszawie or- 
gan demokratycznych emigrantów rosyjskich 
„Swoboda'* zaznacza zupełnie wyraźnie, iż w 
zwycięskiej bitwie pod Warszawą — rozpoczął 
się nieunikniony początek końca boiszewizmu. 
Rosyjscy emigranci — a sę wśród nich najwy- 
bituiejsi, jak Mereżkowski, Sawinkow, Rodi 
ezow i inni — oświadczyli wielokrotnie, że 
„Połska ratuje dziś przyszłą Rosyę, że dla Poi- 
ski zwycięskiej przyszła Rosya demokratyczna 
czuć będzie miewygasłą wdzięczność za swoje 
wiyzwolenie." 

Nie tylko wszakże uczuciowe wnioski wycią- 
gają emigranci rosyjscy ze zwycięstwa Polski 
mad hordami bolszewickiemi. Idą oni dalej. M6- 
wią o konieczności sojuszu niepodległej Polski 
z odrodzoną Rosyą demokratyczną. 

Opierając się na tej — zddniem mojem — 
słusznej przesłance, iż w duszy przewiażnej 
części narodu rosyjskiego w ogniu rewolucyi 
spaliły się, jeśli jeszcze niezupełnie, to w każ- 
dym razie w dużej już mierze, dawne reakcyj 
nmo-zaborcze instynkty; opierając się na przeko- 
naniu, że zwłaszcza te resztki inteligencyi ra 

syjskiej, jakie ocalały z piekła bolszewizmu, a 
które powołane będą do budowania nowej Ro- 
syi, ujrzały dziś w oałej nagości marność daw 
mych zabiegów w kierunku ucisku narodowo- 
ściowego, — demokratyczni emigranci rosyjscy 
przewidują możność i konieczność przedewszy- | 
stkiem najszybszego zbliżenia się do Polski. 

Nie chcą i bronią. się przed narzucającem się 
tm ze strony zainteresowanej porozumieniem z 
Niemcami, Fragną przez sojusz z Polską zbi- 
żenia elę raczej do Ententy, do tych więc de- 
mokracyi zachodnich, z któremi sojusz zapew - 
nia przyszłej Rosyi bamdziej samoistny rozwój 
ekonomiczny i społeczny. 

Aczkolwiek wśród emigracyi rosyjskiej ist: 
nieje pewien odłam, który pragnie powrócić 
do dawnej polityki carskiej i wznowić zerwany 
przez Aleksandra III. sojusz prusko-rosyjski, to 
jednak odłam tem, złożony z październikowców 

z Guczkowem na czele i z niedobitków dawnych 
A erchis bszwątpienia jest zbyt dziś sła- 
by, by mógł przeforsować swą koncepcyę wbrew 
dążeniom socyalistyczno-demokrabycznych dzia- 
łaczów emigracyi rosyjskiej. 

W sferach urzędowych i półurzędowych War- 
szawy dawno się mówi, że ci ostatni czynili i 
czynią wciąż zabiegi, ażeby podstawy pizyszłe- 
go sojuszu polsko-rosyjskiego już dzisiaj były 
dyskutowane i ustalone, Zabiega o to Borys Sa- 
winkow, warszawianin z urodzenia, doskonale 
władający językiem polskim i dobrze z kulturą 
polską obznajmiony. Najwybitniejsi przedstawi- 
ciele rosyjskiej inteligencyi postępowej na emi- 
gracyi uznali Sawinkowa za swego przywódcę 
politycznego, a przez to zaakceptowali jego pol- 
sko-ententową, a nie niemiecką linię wytyczną. 

Nasze sfery rządowe nie pooczyniły, oczywi- 
ście, dotąd żadmych kroków, któreby formuio- 
wały lub inicyowały powe porozumienie polsko- 
rosyjskie. Jeszcze pewnie na to nie czas, Jeżeli- 
by pewna wymiana zdań i poglądów odbywała 
się — to byłoby to w formie nieobowiązującej, 

Zważywszy, że cała Ententa niedwuznacznie 
zmierza do porozumienia się z przyszłą Rosyą, 
do zabezpieczenia jej dotychczasowego stanu 
posiadania i do wciągnięcia jej w orbitę swo- 
ich wpływów ekonomicznych, a także politycz- 
nych, to te wyraźne już obecnie propozycye pp. 
Sawinkowa, Rodiczewa i ich towarzyszy nabie- 
rają tem większej wagi i zmuszają do tem głęb- 
szego zastanowienia się, 

Między Polską niepodległą i suwerenną a Ro- 
eyg odrodzoną i demokratyczną możliwem zda- 
je się zatarcie dawnej nienawiści i współzawo- 
dnictwa, o ile nowa odrodzona Rosya uzna szcze- 
rze nasze interesy narodowo-państwowe na 
wschodzie | zasadę Samookreśleniy ludów kre- 
sowych. Wskrzeszona Polska zasadę tę najgłę- 
biej uznała. Świadczą o tem znane enuncyacye 
Naczelnika, świadczą o tem uchwały naszego 
Sejmu i orędzia naszego rządu. 

Gdy psuysmły rząd odnowionej Rosyi wystąpi 
s czasem z takiermi samemi oświadczeniami, 


gdy, te oświadczenia swoje poprze czynem, — miec. Ten zarzut nie wzrusza ani was, ani mnie, 
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we i na prawie lo Salkości oparte 
wszystkie sąsiednie mniejsze narody 1 
wni zez to Europie wschodniej wieczny. 
kój, 


Obu narodom zapewni to niewątpliwie wprost 
kolosalne korzyści. Przy takim układzie, 
Wschód Europy stanie się potężną ostoją po- 
rządku, ładu, rozwoju, bogactw i pomyślności. 
DEZIESE CZEK TTM 
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Ks. Sapieha i Dąbski wezwani do Belwederu. 


Warszawa (PAT). „Kuryer Polski" pisze: ; przez Naczelnika państwa , Aby udali się do 
Wczoraj o godzinie 11-tej wieczorem minister į wederu i zdaji relacyę o przebiegu dstychcZ 
Sapieha i podsekretarz stanu w ministerstwie | wych rokowań oraz sytuacyi, która wytw 
spraw zagranicznych Dąbski wewwami zostali | ła się w Mińska, 


. P z - aoi 
Rokowania nie rozbite lecz zawieszone. 


Warszawa (PAT). pisze: } m 
Przewodniczący delegacyi połskiej, p. Dąbski, | = 
w wywiadzie ze współpracownikiem ,„Kuryelu f jog% 
Porannego“, na zapytanie, czy należy uważać 
rokowania za rozbite, odpowiedział: rekowania | 
są zawieszone, Część naszej delegacyi z wice- t 
ministrem Wróblewskim, jako swoim zastępcą, | 

BE: EEE 


Przebieg rokowań w Mińsku 


Odroczenie po czterech plenarnych posiedzeniach. ie jako 


óciłi 


pozostała w Mińsku. Ze strony rosyjskiej P: 
uiszewski, który wyjechał do Moskwy P9 
strukcye, pozostawi jako zastępcę Smidowi 
Jeżelj się oba rządy zgodzą, na nowe 
rokowań, to ustaloną zostanie data piè 
rzędu posiedzenia konierencyj pokojowej. 


„Kuryer Poranny“ 


Warunki [iS 
temat do dyskusyi a nie jako rzeczy ultymatywne, — Delegacya rosyjska zwf 
się do delegacyi polskiej o podanie konkretnych warunków. — Radek Sobels0 
dawał instrukcye delegatom polskim. — Organizacya delegacyi polskiej. — ZA 


wanie się władz bolszewickich na ogół poprawne. — Wroga postawa prasy 


bolszewickiej. 

Warszawa (Tel. M). Wczoraj wieczorem przy- | mywała bezpośrednie instrukcye od R 
byli do Warszawy członkowie delegacyi pols- j Sokelsohna, który przybył do Mińska, 2 * 
kiej pokojowej mianowicie przewodniczący wi- | pnie wrócił do Moskwy celem przedstade e 
cemimister spraw zagranicznych Dębski, dele- | rządowi sowieckiemu stanu rzeczy. Baw i 
gaci Barlicki, Kiernik, Grabski, rzeczoznawcy ! nież w Mińsku w ucieczce z Białegostoku 


pz 


stała wyjechać, aby porozumieć się w Sprawle į 
Hnit rozejmu i granicy. Dotychczasowe oświad. 
czenia delegacyi polskiej były tylko odpowiedzią 
na rosyjskie warunki ułożone wtedy, kiedy Ro- 
syaie stali pod Warszawą i chcioli! dyktować po- 
kój. Oczywiście, że wobec takich warunków de- 
legacya nasza zachowała się odmownie. Dalsze 
rokowania po przerwie umożliwione są przez to, 
że na ostatniem pełnem posiedzeniu delegacyi 
przewodniczący delegacyi rosyjskiej oświadczył, 
że warunki rosyjskie nalcży uważać za temat 
do dyskusyi, a bynajmniej nie mają one charak 


Perl, Stamirowski, sekretarz Ładoś, oraz poru- | chlewski i Feliks Kom. 
cm’ "R Zborowski, dyrektor Polskiej Agen cyi telez | Delegacya polska w Mińsku podzielona 1 
graficznej Aleksander Grott, wraz z członkami | cztery Komisye: prawno:golityczną, pod sa 
delegacyji przybył minister spraw zagranicznych | dniectwem sekretarza stanu Wróbiewsiiego "a, 
Sapieha, który wyjechał do Brześcia Litewskie- | skową pod przewodnictwem gen. Listovat 
go na spotkanie delegata Dąbskiego. Przybyła | graniczna pod przewodnictwem posła Ć poda 
też delegacya prasowa. Wobec przerwy w roko- | go i gospodarczą pod przewodnictwem 
waniach, które zostały odroczone po czterech nika. W obradach delegacyj po S r” 
plenarnych posiedzeniach, delegacya nasza mu: syjskiej brał udział także korespondent e 
Herald“ (pismo stojące na usługach pol 
ków) Brailsford. 
Władze bolszewickie zachowywały BO ns 
poprawnie. Szykanował delegacyę jed 
jaki Ulrich komendant gmachu, nie wozwnije 
na przykład wojskowym członkom delegaci ba 
rzystać z automobilów lecz szykany te peł 
protestu delegacyi polskiej wkrótce ustały: opes ŚW 
scowa prasa bolszewicka zajmowała wobeo doret 
gacyi wrogie stanowisko, Delegacyi 


pisma bolszewickie, między innemi SIEĆ 
w języku polskim „Sztandar komunis ki 


teeru ultimatywnego. Delegacya rosyjska prosli- | Przez kilka dni pisma te nie donosišy © ich * 
ła delegacyę polską, aby przedłożyła konkretne | rosyjskich, później jednakże donosiły arię 
u 


kontrpropozycye, którehy można. przeciwstawić 
względnie zestawić z tezami rosyjskiemi. Wobec 
tego część delegacyi polskiej udała się do krajn, 
aby porozumieć się w tej sprawie z rządem. 

W skład delegacyi rosyjskiej wchodzili; Karol 
Daniszewski, Łotysz, wybitny członek partyj koz 
mumistycznej, Sztikgold sekretarz centralnego , 
wojennego Komitetu rewolucyjnego, Piotr Smi 
dowicz kierujący członek partyi komunistycznej 
z zawodu inżynier, przewodniczący sowieckiej 


stał się bardzo ostry i przypominał tom FE +” 
secinnej prasy carskiej. Radiosłacya polsżieł jg 
legacyi codziennie chwytała komunikaty ay Sa 
generalnego polskiego, nadawane przez dze 
cyę warszawską. Delegacya polska w dro 
wrotnej dojechała koleją do stacyi 

: dwaj parlamentarze bolszewiccy 

| polskie placówki o przybyciu delegacyk 
delepacya polska o godz. 10 wieczorem (jop 


depeszach lub artykułach. Ton tych 
| 


rady gospodarstwa narodowego (Sownarkonu) | chała front w czterech automobilach. AU vi” 
Mikołaj Skripnik, oraz rzeczoznawcy Wojskowi | wie delegacyi wsiedli do pociągu w M Mi ył gs” 
Nowicki, dawny generał armii carskiej, Wil- | czorem w piątek, jednakże pociąg TUSZ opó! 


cyi dopiero w sobotę rano. Okna wagon 


zm a 
Nowe zarzuty bolszewickić:. 


jskie 
Moskwa (PAT). Radio, Komisarz ludowy Czi. | nieważ delegacya polska odrzuca osb” 
czerin donióst Kamieniewowi, że przewodniczą- | pozycye pokoiowe. nie przedkładajać 

cy rosyjskiej dełegacyi pokojowej, Daniszewski, | pczycyj. 


helm Garf Łotysz, tłómaczem ze strony rosyj- | 
skiej był niejaki. Brodzki z Warszawy, ze strony | zasłonięte. 
polskiej Łukasiewioz. Delegacya rosyjska Otrzy- 

imie i Sa WIE „TZT 


odjechał celem zdania sprawy do Moskwy, po- Í. 
d E a 
Trocki przyznaje się do przyjaźni z Niemce. 
Wiedeń (PAT). Telegr. Komp. domosi z Pary- | raczej będziemy współpracowali Z Nio. M, 
ża: W przemówieniu, ogłoszonem do wojsk, wy- | aby zniszczyć imperyalizm w całej Ew owi s 
jełdłających na froni polski, powiedział Trocki: | żemy łatwiej oprzeć się imperyć 


Zarzucają nam, że jestośmy nerzędziem Nie- | mieckiemu, aniżeli Anglii i Francyt 
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„GONIEC KRAKOWSKI” 


lak szła nasza kontrofenzywa? 


Wywiad z szefem adiutantury Naczelnego Wodza podpułkownikiem 
Wieniawą Długoszowskim. 
Od specyaluego korespondenta „Gońca Krakowskiego, 


Warszawa, 31 sierpnia. 
W zrozumieniu całej doniosiości obec- 
nej chwili j niesłychanej wagi zwycię- 
skiego pochodu wojsk naszych. dla zda: 
nia sobie sprawy z planu i dokładnego 
przebiegu ostatniej ofenzywy zwrócił 
Się nasz koresp. (zl.) do szefa adjutant. 
Nacz. Wodza, pplk. Wien, Długoszow- 
skiego z prośbą o iniormacye. Otrzyma- 
nemi odeń wiadcemościami, które z nad- 
zwyczajną wyrazistością i jasnością 
wykazują plan operacyjny Nacz. Wo- 
Za i jego techniczne przepiowadzenie 
dzielimy się z naszymi czytelnikami. 
w to co mówi podpułk. Wieniawa: 
chwili poprzedzającej bezpośrednio naszą 
b Eeka, tak niesłychanie w świetne wyniki 
ię konirofenzywę, wojska nasze były mo- 
Przeinęczone, osłabiona wplywem nadcho- 
d ch ciągle wiadomości b braku amunicyi, 
Niem Owaziu nas przez Czechosłowacyę, przez 
tów gdańskich itd. W tych warunkach 
Prosta, silne uderzenie bolszewików mu- 
Przełamać nasz front. Wojska nasze ule 
daly dostatecznych rezerw, skutkiem bo- 
Powa U materyału nie można było wyekwi- 
Się pod ZArowanych ludzi. Armia nasza cofała. 
Od a naporem przeważających sil. 
ojścia do Bugu zaczął się już odwrót stra: 
» planowy z tendencyą wciągnięcia bol- 
Ów w potrzask, 


ało 


al kt 
aby Ate dywizye osłabić pewne linie frontu. 
tych powawszy je w miejscach najwygodniej 
Bop ZEJŚĆ do decydującej kontrofenzywy. 
Ba w Wicy zgrupowali wszystkie niemal woj: 
tum p runku na Warszawę i na Lwów; cen- 
tegi Tła niestosznkowo słabe. Był to błąd stra- 
0 uma any czynnikami politycznymi, 
eln wilo właśnie przeprowadzenie planu 
Plan ego Wodza. 
lą ajj.  omondanta Piłsudskiego było: bro- 
Obejgej tyi wschodniej i pozwalając na pewne 
by pri. wego Skrzydła zgrupować dwa jak- 
taża “, których celem miało być zmia- 
Postas slnacnego frontu bolszewickiego. 
Przyczółk, 19 cofać się na póinocy na linii 
Bołudniu y Mmostomiego Modlin—Warszawa, na 
Ratomi. faa Dęblina na linie Wisły, zatrzymując 
Storm następowanie centrum bolszewików; 
Wieprza W centrum od Dęblina front wzdłuż 
Akrzygąą; Nacz. Wódz nakazał równocześnie na 
Wiek Północne tj. w okolicy Modlina drugie 
Wiejzy skoncentrowanie się polskich. Najwa: 
ea uderzenia z Wieprza umożliwłał 
à Jsk tam skoncentrowanych na flankę 
fk. Zyj bolszewickich, atakujących War- 
a zbicie 16-tej i 3-ciej armil. 
BENE. powame na północy koło Modlina 
to jąc «m Sikorskim miały za zadanie u- 
lszawikó Uderzenie z nad Wieprza, wpoić w 
Na W przekonanie, że stąd rozwiniemy 
kontrotenzywę, nadto miały wejść 
a Siły bolszewickie, która nie spo: 
go oporu, w upojeniu zwycięs 
die to ły na zachód pod Włocławek, (Zada* 
Świetnie), ało — nawiasem mówiąc — wykonane 
a 15 —; 
Retera g sierpnia zaczął uderzenie na północy 
ta nag v KOTSKi. Dni i 
> . a 16 rano armia zgrupowa- 
3 A RUS: p gea pi 
X a ankẹ nieprzyjaciel- 
Szy był” z Południa ną północ. Im forgowniej- 
Bler złą z ji mniej ponosiliśmy strat. 
chów Szym dni esłychaną szybkością, biorąc w 
» dochaą U Kontrofenzywy Garwolin, Żele- 
ky Mazowise € drug'ego dnia do Siedlec i Miń 
Szen. dłem z RC i spotykając się tu lewem 
„kiem, który dnia 17 rano wy- 
a zółką mostowego Warszawa. Dzia- 
na Mikat T "tego było, jak wiadomo z 
Przeciw zę abu, piorunujęco szybkie: zwi- 
Stopy, Przez kaj ka tak, że w 8mym dniu ofen- 
tata” owcą ejne zajęcie Brześcia, Białego- 
Zupełni, „T9łMOcna armia bołszawicka z0- 
© olbrz odcięta, pozbawiona dowództwa 
ch Jmie siraty w jeńcach, rannych, 


> W Ą 
tüzulta o Tach wojennych itd. 


na północy zostały utworzone 
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trzy saki: pierwszy między Modlinem a Mla- 
wą, drugi między Łomżą a Kolnem, trzeci na 
linii Blaiystok, Ossowiec, Grajewo, Dziś już 
nieprzyjaciel w sakach tych został wygniacio- 
ny. Część w niewoli, część przeszła granicę 
niemiecką, zostałi tylko ci, którzy padli, 

Nasza zdobycz wojenna przedstawia się w 
cyfrach następująco: 

V-ta armia (zgrupowana pod Modlinem) zdo- 
była 22.060 jeńców, 40 armat, 320 karabinów 
maszynowych, 

I-'sza armia (broniąca Warszawy) zdobyła 
1.964 jeńców, 7 armat, 70 karabinów maszyn. 

IV-ta 1 IMI-cia (zgrupowane nad Wieprzem), 
zdobyły 51.090 jeńców, 177 armat, 812 karabinów 
maszynowych, 

Cyfry te najdokitniej wykazują, jak druzgo- 
cącą była akcya armii gen, Skierskiego į $mi 
glego, nad któremi wspólną komendę objął na 
czas oiernzywy komendant Pilsudski, 

Dywizye wypadowe idące z nad Wieprza do- 
kazywały wprost cudów waleczności w mar- 
szu. Grupa wypadowa z nad Wieprza, w Skład 
której wchodzą: 14-ta dywizya piechoty (1-sza 
wielkopolska), 16-ta dywizya, 21-sza (podhalań- 
ska), 1-sza legionowa i 3cia legionowa, prze- 
biegały po 50 klm. dziennie. Jedna z dywizyi 
(iś-ta) dążąc z przyczółka mostowego Dęblin 
na Mińsk Mazowiecki zrobiła w pierwszym 
dniu z górą 50 klm., a spychając przytem dwie 
dywizye bolszewickie miała tylko jednego ran- 
nego! Teza Komendanta, że straty własne są 
odwrotnie proporcyonalne do szybkości ataku, 
okazała się — nie po raz pienwszy — słuszną. 
W dniu ofenzywy Wódz Naczelny, wysyłając 
w bój swych żołnierzy, rzekł: „O zwycięstwia 
decydyują nogi piechura." I rzeczywiście mo- 
żna śmiało dziś powiedzieć, ża nogami polskie- 
go piechura zostało wydeptane nasza 
zwycięstwo, 

Rekord szybkości marszu osiągnęła swego 
czasu 1-sza dywizya legionowa, w drodze ze 
Zwiahła na Żytomierz. By pobić ten rekord, in- 
ne dywizye szły jakby na wyścigi, prześcigając 
się nawzajem w bohaterskim zapale, w bez- 
przykładnie męskiem i niestrudzonem przezwy- 
ciężaniu wszelkich przeszkód, budząc tem ogól- 
ny podziw i uznanie u wszystkich oficerów za- 
granicznych. Rezultatem tych bohaterskich 
zmagań się naszej armii z nawałą wroga było 
mimo częściowego osłabienia frontu pod Lwo- 
wem, cofanie się bolszewików na całej linii. 


Str. 3 


Zaznaczyć należy, że rekord I. dyw. legionowej 
nie został pobity. Przytem dywizya ta idąc ra 
prawem skrzydle ataku wielkiemi maxrszami, 
zachodziła właśnie tyły nieprzyjacietskie. Obe- 
cność gen. Śmigłego, osobisty nacisk Komen- 
danta uskrzydlały nogi naszych żoinierzy. 

Dla wyjaśrienła autorstwa planu cperacyjna- 
go — n. b. wyjaśnionego już kilkakrotnie przez 
gen, Weyganda, — celam ostatecznego zdemen= 
towania wersyi, celowo szerzonych przez zacie- 
trzowieńców niewiary we własne siły, stwier- 
dził w dalszym ciągu pułk. Wieniawa-Diugo- 
Sszowski co następuje: 

„Plan Sztabu generalnego francuskiego pole- 
gał na cofnięciu Się na linię Wisły i Sanu, ze 
zmasowaniam wojsk koło Warszawy, by z po- 
święceniem czasowem Galicyi Wschodniej — 
zorganizowawszy slę na tej najkrótsżej 1 naj- 
silniejszej linii, później uderzyć. Ze względu na 
to, że projektowane nam warunki zawieszenia 
broni mówiły o linii  Grodno-Brześć-Bug, 
w Galicyi zaś miała być nią linia zajmowana 
przez nasze wojska w chwili ewentualnego za- 
wieszenia broni, że tedy politycznie Galicya 
nie była bronioną, Komendant na plan ten zgo- 
dzić się nia chciał i zgodzić się nie mógł, tem 
bardziej, że możliwość ataku z nad Wieprza, 
acz ryzykowniejsza, dawała szanse szybszego i 
gruntowniejszego rozbicią nieprzyjacielskiej ar 
mii północnej, 

Niezmierną zasługą generała Weyganda byo, 
że zaznajomiony z tym planam podtrzymał go 
z całą energią i następnie wraz z szefem misy 
francuskiej gen. Henrys i jego oficerami, kie- 
rując ich zabiegami i pracą z doświadczeniam 
wielkiago wojownika, dopomagał w sprawnem 
i konsekwentnem jego przeprowadzeniu. (Istot- 
my stan rzeczy stwierdził już wczoraj „Goniec 
Krakowski". Dzisiejsze informacye, pochodzące 
z tak autorytatywnego źródła potwierdzają osta- 
tecznie nasze twierdzenia. Red.) 

Za tę pracę, za energię, za lojalność wi pracy 
należy się gen. Weygand głęboka wdzięcz- 
ność, Dodać należy, że jeżeli decyzya nie była 
łatwą, to wykonanie spotykało olbrzymie trud- 
ności, W sytuacyi krytycznej, kiedy każdy do- 
wódca żądał posiłków, kiedy każda zagrożona 
prowincya błagała o wzmocn. broniąc. ją wojsk, 
trzeba było wyciągać wojska ma utworzenie 
grup uderzeniowych, trzeba było łamać instyn- 
ktowną dążność ido koncentrowania najwięk 
sżych sił na sknzydlach tam gdzie najsilniej 
skoncenirowani byli bolszewicy. Nasz sztab ge- 
neralny z generałem Rozwadowskim, wspól- 
twórcę planu na czele j miał przezwyciężyć nie 
tylko wszystkie te trudności moralne, lecz i 
piętrzące się na każdym kroku techniczne 
przeszkody, których mie włymieniam, ze zrozu- 
miałych powodów." Z. L 
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Grożby i obelgi czerwonego „generalissimusa“ 


pod adresem polskiej delegacyi pokojowej. 


Warszawa, 31 sierpnia. 

Dosłowny teksi znanego już z depesz rozkazu 
Tukaczewskiego do armii czerwonej, zawiera- 
jący obelgi i groźby pod adresem delegacyi pol- 
skiej brzmi — jak następuje: 

Rozkaz do wojsk frontu zachodniego — m. 
Mińsk, Nr. 1847-20-VIII. 2. 

Żolnierze armii czerwonej! 

Zasłaniając się fałszywemi i kłamnwemi ag- 
żeriąmi do pokoju, polscy białogwardziści przy- 
gotowywali cios na linii rzeki Wisły! Zmęczo- 
ne bohaterskim marszem od Połocka do War- 
szawy, oddziały armii czerwonej cofają się pod 
naciskiem przeważających sił nieprzyjaciela. 
Białogwardziści świata całego tryumfują z po- 
modu chwilowego naszego niepowodzenia. Rząd 
polski, który jeszcze tak niedawno błagał o po- 
kój, teraz nagle zmienił swą politykę. Polska 
dełegacyla pokojowa w Mińsku w sposób jak- 
najpodlejszy zrywa wszystko, Składa się ona 
z samych tylko szpiegów i kontrwywiadowców. 
Delegacya chce spożytkować swą sytuacyę dla 
celów kotrwywiadu. Bohaterowie Kijowa, Wil- 
na, Mińska, Brześcia Litewskiego i Płocka! Wi- 
docznem się nam staje, że tylko na ruinach 
białej Polski może być zawarty pokój! Tylko 
rozbijając doszczętnie białych bandytów, zabez- 
pieczymy sobie spokojną pracę! Tak zwycię- 
sko rozpoczęta oferzywa musi być zwycięsko 
zakończona! Hańba temu, kto myśli o pokoju, 
przed Warszawą, Niezłomnym murem staje lud 
Rosyi, Ukrainy i Białorusi dla obrony swej 
władzy. Setki tysięcy nawych bojowników wy- 


„ pełniają przerzedzone szeregi bohaterskich puł- 
ków! Zwycięstwo — nie dla panów! Stalowa 
pięść armii czerwonej rozwali głowę białej 
gwardyi! Bojownicy armii czenwonej rozumieją 
dobrze, że front zachodni jest to front wszech- 
światowej rewolucyi! 

Musimy zwyciężyć na tym froncie! Czenwo- 
nogwardziści! Komuniści! Dowódcy! Komisa- 
rze sowieccy! Rosya sowiecka wymaga od was 
majwiększego wysiłku dla uzyskania zwycię- 
stwa! Ani kroku wstecz! 

Zwycięstwo lub śmierć! 

Rozkaz ten przesłać do tyłowych wydziałów 
politycznych mszystkich armij i dywiizyj dla 
wydrukowania na arkuszach i nozesłać w ciągu 
24 godzin, 

(Podpisano) 

Głównodowdzący frontu zachodniego 
Tołkaczewskij. 

Członek rady wojenno-rewol. Skilga, szef szta- 
bu gen. Szwarc, Szef wydz. oper. Degtiarew, 
szef wydz. inform. Tasin. 


OPERATOR KINOWY 


potrzebny 


KINO „WANDA“, KRAKOW 


| Gertuay Nrs. 
iPamiętajmy o polskim żołnierzu !! 
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AKCYA HUMANITARNA NĄ RZECZ ŻOŁNIE- 
RZA. — DWIE INSTYŁUCYE., — CICHA RY- 
WALIZACYA, 
Od naszego korespondenta). 


Warszawa, 31 sierpnia. 


Wamszawa słynęła zawsze z umiejętnego or- 
ganizowanjią humamitarnych akcyj, nie dziw 
też, że dziś, gdy przyszło pracować dla żołnie- 
rza, powstała tu prawie odruchowo działalność 
bardzo sprężysta i skuteczna. Stało się to co 
prawda dopiero pod grozą i naciskiem wypad- 
ków, w ostatnim miesiącu dopiero, przedtem 
ZAŚ stolica mało się imoszczyła o los żołnierza 
ma froncie. Dość powiedzieć, że ciepią odzież 
gromadzono dopiero w najtęższe mrozy, to jest 
wtedy, gdy armia miała już stokrotną sposob- 
ność zziębnąć i przemarznąć do skutku. 

Wraz z zapoczątkowaniem akcyi ochotniczej 
ù Rady Obrony, Państwa, powstały w Warsza- 
wie dwie odrębne organizacye, zmierzające do 
jednego celu, to jest niesienia pomocy żolnie- 
mzom Komitet obywatelski armii ochotniczej i 
Liga obrony ojczyzny. Obie instytucye prześci- 
gują się w gromadzeniu darów i pozostają w 
stałym kontakcie z frontem, gdzie udają się co 
pewiien czas specyallne misye, złożone z dam i 


„GONIEGO ERAKOWSKIM 


Niezależnie od tego każde prawie ministerstwo 

zarządziło w gronie swych urzędników osohną 
zbiórkę i wyprawę na front. Front ten oddala 
się co prawda z dniem każdym, zatem i wy- 
cieczki te stają się z dniem każdym trudniejsze 
i bardziej skomplikowane. Po za tem w'yplenio- 
no doszczętnie zwyczaj raczenia żołnierzy w 
mieścia, w doraźnych herbaciarmiach i gospo- 
dach, piętnując tę akcyę jako krzywdzącą pra- 
wdziwego wojaka z frontu, na rzecz przygodne- 
go mundurowca, który może być łatwo lazi- 
kiem, a nawet dezerierem, 

Komitet obywatelski rezyduje w gmachu uni- 
wersyteckim, strzeżony przez obywatelskiego | 
gwar 'dzistę, o twarzy weterana, przechadzające- 
go się miarowym krokiem tam i napowrót 
przed frontonem wszechnioy. Wewnątrz akcya 
podzielona na sekcye i biura, funkcyonujące 
bez przerwy — przez cały dzień, Komitet wyda- 
je własną gazetę-plakat p. t. „Strażnica“, reda- 
gowana przez Tadeusza Kończyńskiego. W po- | 
dobnym stylu urzęduje we własnym lokalu 
Liga obrony ojczyzny, gdzie rówmież przez a 
dzień trwa zawijanie pudełek, segregowanie da- 
rów, wysyłanie gazet i t. p. — Pomiędzy obu 
instytucyami panuje podobno cicha rywaliza- 
cja, która zresztą nie przynosi nikomu szkody, 

a wyjść może na korzyść żolnierza przez współ- 
ubieganie w najhojniejszem zaspokojeniu jego 


dygnitarzy, przewożąc poszczególnym oddzia- potrzeb. 


Postulaty polskiego przemysłu wojennego 


Memoryał Komitetu Przemysłowego przy M. S. W. — O wypłaty w bonach 
skarbowych, awanse finansowe i kredyty długoterminowe dla fabryk. — 


Odpowiedź min. skarbu. 


Rząd gwarantuje przemysłowi wojennemu 


wydatną pomoc. 


Kraków, 1 września. 
Przed kilku dniami przedstawiliśmy w spe- 
cyalnym artykule dotychczasowe prace Komi- 
tetu przemysłowego przy ministerstwie spraw 
wojskowych, zwracając uwagę na to, że mobi- 
lizacyą przemygiu na potrzeby armii zaczyna 
wydawać pomyślne rezultaty, Aby tym pracom 


| 


„wrz wr 


zapewnić pewniejsze podstawy rozwoju, Komi- ; 


tet przemysłowy przedłożył niedawno p. mini- 
strowi skarbu memoryał, 
postulaty, bez których spełnienia po: usilo- 
wań byłby iluzoryczny, 

Qto treść tego pisma w krótkości: 

Złe warunki finansowe, w jakich nasze fabry- 
ki mogły dotychczas pracować dla armii, tamo- 
wały rozwój naszego przemysłu wojennego, a 
armia musiała pokrywać swe potrzeby przewa- 
żnie na rynkach zagranicznych. Chodzi o to, 


; winno 
zawierający pewne ; 


RET 


aby tem przemysł rozwinąć, pchnąć go na szer- : 


sze tory i uniezależnić od zagranicy. Konieczna 
jednak jest tutaj wydatna pomoc rządzwa, zwła- 
azeza, że przeżywamy obecnie kryzys gospodar- 
czy, który uniemożliwił produkcyi krajowej KO- 
rzystanie z kredytu prywatnego, gdyż banki, 
jak wiadomo, kredyt swój cofnęły. 

Wielką, kardynalnej wagi pomocą dla fa- 
bryk, produkujących lub mających produko- 


wać dla armii, będzie sposób dokonywania wy- ; 


płat za zamówienia, Zakłady tego rodzaju w 
obecnych warunkach mogą produkować tylko 
za gotówkę, wobec zmniejszenia się kapitałów 
obrotowych. Natomiast wypłaty, dokonywane 
w jakichkolwiek walorach, nie mających w zu- 
pełności charakteru znaków płatniczych, od- 
stnaszają jedynie przemysł od pracy dla armii. 
Stąd wprowadzone obectie wypłaty za wyko. 
nane obstalunki dla Armii w 4-procentowych 
bonach skarbowych wstrzymują i częściowo u- 
mieruchomiają kapitał obrotowy przedsiębiorstw 
przemysłowych, częstokroć zaś nawet uniemo- 
żliwiają przyjmowanie zamówień rządowych, 
skutkiem czego, zdaniem Komitetu, powinny 
być zaniechane, O ile to jest niemożliwem z 
jakichkolwiek ważnych względów skarbowych, 
to przemysł winien słę spotykać z daleko idące 
mą ułatwieniami w spieniężanin bonów skarbo- 
wych, Komitet przemysłowy proponuje w tym 
względzie: 1) Nieograniczanie wymiany bonów 
na gotowiznę w P, K, K. P. i przyjmowanie ich 
przy pokrywaniu wszelkich należności skarbo- 
wych, jak podatki, cła, opłaty i t. p.; 2) Pokry- 
wania bonami opłat za wszelkie surowce, naby- 
wane przez rzeczone fabrykj 0d rządu, jak wę- 
głel, ropa i t. p.; 3) Pokrywanie kosztów trans- 
- cz godka 4) możność nabywania za bon" skar 
bowe pożyczek państwowych, To wszystko u- 
chroni przemysł knajowy od unieruchomienia 
części jego kapitału obrotowego. (Jak wczoraj 
donieśliśmy, postulaty te, — acz nie w pelni — 
zostały już spełniona. Red.). 


| 


Niezbędną dalej jest rzeczą udziełanie zakła- 
dom przemysłowym poważnych awansów pie- 
niężnych na wykonanie obstalunków dla armii. 
Wysokość tych awansów powinna dochodzić do 
75% należności, bez pętania ich zbyt trudnemi 
gwarancyami, Procedura zaś przy udzielaniu 
awansów mie może kyć tak długa, jak to ma 
miejsce obecnie, Prawo stosowania awansów 
posiadać bezpośrednie ministerstwo 
Spraw wsSjskowych, bez każdorazowej apelacyi 
do ministerstwa skarbu, 

W ten sposób stworzą się warunki odpowie- 
dnie dla tych gałęzi przemysłu lub poszczegól- 
nych zakładów przemysłowych, które bez wiel- 
kich inw estycyi mogą się przystosować do pro- 
dukcyi wojennej. Dla wyzyskania jednak cało- 
ści sił naszego przemysłu pozostają jeszcze za- 
kłady, któie, kompłetując dotychczasowe urzą- 
dzenia, mogą swą produkcyę łatwo zmiemić i 
przygotować do potrzeb wojny. Kapitał prywa- 


i tny i zasoby tych fabryk nie będą mogły spro- 


stać kosztom į niezbędnym jnwestycyom. 

Ze względu na rozwój produkcyi wojennej, 
raństwo (względnie wojskowość) powinno u- 
dzielić przemysłowi wydatnej pomocy kredyto- 
wej, a to przez kredyt długoterminowy, co naj- 
mniej 10-letni, oprocentywany nie wyżej, niż 
5%, z rozpoczęciem opłat w 3 lata po zaciągnię- 
ciu ' pożyczki, Wysokość kredytu powinna docho 
dzić do 100% wartości inwestycyjnej, z ograni- 
czeniem do 60%. wartości warsztatu pracy, po 
dokonanych imwestycyach, 

Te same motywy, — kończy w memoryale Ko- 
mitet przemysłowy, — pizemawiają za daleko 
idącą pomocą państwową dla organizowanych 
przedsiębiorstw przemysłowych, któreby zapeł- 
niły luki naszej produkcyi w dziedzinach naj- 
niezbędniejszych, jako to fabryki broni, narzę- 
dzi, samochodów, gum i t. p. Zakłady zaś świe- 
ŻO powstające powinny korzystać z długotermi- 
nowych kredytów, których wysokość mogłaby 
dosięgać 50% wartości nowoorganizowamego za- 
kładu, ' 


* * e 


Na powyższy memoryał Komitetu przemysło- 
wego przy ministerstwie spraw wojskowych od- 
powiedzial minister skarbu Grabski pismem z 
dnia 24 sierpnia b. r., starając się udowodnić, 
że rząd ma pełne zrozumienie dla potrzeb prze- 
mysłu wojennego i z własnej inicyatywy idzie 
temu przemysłowi na rękę. 

Według przedstawienia p. ministrą skarbu, 
słuszne dezyderaty przemysłu, zaznaczone w 
memoryale Komitetu pnzemyslowega, uwzględ- 
nił rząd już dotąd w następujących punktach: 

Ministerstwo skarbu wydaje rozporządzenie, 
które upoważnj kasy skarbowe do wymiany 
ź-pracentowych konów Skarbowych na gotów- 
kę, (Tekst tego rozporządzenia podano wczoraj 


R WE. oO ud R łom paczki z łakociami, gazety, bieliznę i t. p. f w artykule „Nowe zarządzenia finansowe rę 
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du. Red.), 

Przechodząc do sprawy udzielania zakładać 
przemysłowym awansów pieniężnych na poczet 
zamówień rządowych, ministerstwo ska 
stwierdza, że jak przedtem, tak i obecnie ag 
czyniło w tym względzie przemysłowcom 
nych trudności, lecz przeciwnie, czyni wszelki? 
nłatwienja i z możliwie największym pospie 
chem uwzględnia przedstawione w tej mie „ch 
wnioski zakładów przemysłowych, pracująć? 
na potrzeby armii. 

W ostatnich czasach udzieliło ministerstw 
skarbu znacznych zaliczek przemysłowi | vib 
kienniczemu na poczet zamówień dla armii, > 
szczęgólności Stowarzyszenie dla obrotu 
ryalani į towarami tekstylnymi w Bielsku 
trzymała zaliczkę w kwocje 150 milionów 
rek, Krajowy Związcs przemysłu włókienni 
go w Łodzi zaliczkę 35 milionów marek, a ai 
zek przemysłu włókienniczego w Pańsbwie P 
| skiem w Łodzi 84 miliony marek, Oprócz gó 
otrzymał zaliczkę ze skarbu na poczet 72 af” 
wień dla wojska Związek przemysłu włóki 

| niczego w Tomaszowie w kwocie 40 milioni 
marek, oraz fabryka wyrobów włókjenni 

w Krośnie 16,750.0660 marek. Zaliczki powyde 
przyziano przemysłowi w łókienniczemu B4 ét 
poczet zamówień, opiewających na ogólnę "colt 
1,220,000 metrów sukna, przeznaczonego na 
wojskowe, które ma być sporządzone W iagt 
pięciu do ośmiu miesięcy. Ponadto otrź zajęć 
zaliczkę ze skarbu fabryką „Pocisk“, pwacuj 

dla amii, w kwocie 50 milionów marek, ê Hi 
chaczewska fabryka prochu uzyskała od ró 
sterstwg spraw wojskowych pożyczkę W pr 
cie 15 milicnów marek. (O przeważnej ad 
tych zaliczek donieśliśmy już dawniej w as a” 
kule naszego warszawskiego kor esponid 


Red.). 

Pomoc finansowa państwa w forme kredą 
długoterminowego na inwestycye, 
dla rozwinięcja produkcyi RR 
wej, należy do zadań Państwowego B „A 
kudJwy, którego powołanie do życia nart 
najbliższym czasie. Ponieważ bank ten ni* 
odrazu rozwinąć swej działalności, mioistoreeg, 
skarbu dzieliło ministerstwu przemysłu I 
dłu kredytu w wysokości 15 milionów: 
na udzielenie przemysłowcom dłu 0” 
wych pożyczek inwestycyjnych, W bieżący gp 
kresie budżetowym zażądało ministerstwo amy 
mysłu i handlu na cełe inwestycyjne 
słowe kredytu w wysokości 100 milionów LE 
rek, Ministerstwo skarbu, mając na uwa 
nieczmą potrzebę takiej pomocy kredytowsl My r 
ło gotowe zgodzić się na przyznanie t 
dytu, a jedynie nakazem przez chwilowe 8 ST 
cyę komieczność unikania wydatków nasto 
cyjnych stoi na przeszkodzie natychmi 
mu uruchomieniu tych kredytów. 


(płata stemplowa od sprzedaż! 
przedmiotów zbytku 


Kraków, 1 wrz 
(4) W dniach najbliższych wejdzie W ży 
stawa o opłacie stemplowej od z 


miotów zbytku. 

Ministerstwo skarbu nie wiele 
pracy w wynalezieniu przedmiotów Snr 
zbytek uznał p. minister każdą rzecz Le 
człowiekowi, nawet przeciętnie kultu? DT 
rpi przedmiotów, podlegających opiaci® osit 
muje każdą drobnostkę pod jakąkolwiet pis 


. Jeżeli motywem zaprowadzenia © RE 
było ptzysporzenie skarbowi państwa NC 
dochodów, — niewątpliwie ustawią "jednak tek 
zamierzony skutek. Wprowadzenie odD gs 
opłaty wpłynie na drożyznę nowo opodal” w 
nych przedmiotów, co w pierwszym T jrr 
bije się na konsumentach, którzy przy ; się 7 
t 


kszej nawet skromności, nie będą 0% Po 4 
być bez takich przedmiotów „zbytku“, , JS jué 
p gł 
tk 
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czy kufry do podróży, — nie m 
artykułach toaletowych, które ze zby 


mają nic wspólnego, pa% 
Nawet względy ną ochronę waluty 23 u 


= old tak drakońskiego brzmi 
stawa jednak istnieje — zapoznamy 

czytelników z jej treścią, roi 
Opłacie więc podlega sprzedaż 

zbytku przez osobę, zajmującą sie 

zawodowo 1 samewolnie, w celach zaczą 

na rzecz osoby, która przedmiot rob 

nie w celu dalszego przerobienia 1a 


okliczonego na zysk. jeż 
Nie podlega natomiast opłacie 8P m 
miotu osobie, trudniącej się dalsze 
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lub rozsprzedażą tego rodzaju przedmiotów. | 


łe podlega również opłacie sprzedaż oryginal- 
Rych dzieł sztuki plastycznej, wykonanych przez 
Artystów, obywateli Rzeczypospolitej, żyjących 
lub zmarłych w ostatnich trzech latach, gdy 
Sprzedaje je sam artysta łub jego krewni w li- 
nii tej. 

NE nt opłaty obowiązany jest sprze- 
i ca, a wymierza się jẹ od ceny sprzedaży. 

ata wynlsł 10% od sumy Sprzedaży, 

Prawo skarbu do żądania opłaty rozpoczyna 
Bia w chwili niszczenia ceny sprzedaży lub jā- 
Klejkotwiek jej części, Każdy sprzedawca obo- 
Wiązany jest prowadzić osobną „księgę Sprze- 
aży przedmiotów zbytku". Prawo skarbu go 

iągania opłaty przedawnia się po „upływie 

t od chwili, w której powstał obowiązek uisz- 
Czenia opłaty. Bieg przedawnienia przerywa Się 
Przez wszelkie czynności urzędowe, zmierzające 
do ustalenia wysokości opłaty lub do jej uisz- 
enia, gdy wiadomość o tych czynnościach do- 
złą do strony interesowanej. Prawo do AE 
Zwrotu opłaty, niewłaściwie uiszczonej, gaśnie 
Po upływie roku kalendarzowego, licząc od dnia 
p ia. =" 

Osoby, zajmujące się sprzedażą, obowiązame 
R donieść o tem władzy skarbowej, wymienia- 
ic szczegółowo wszystkie rodzaje przedmiotów 
Zbytku, których sprzedażą się trudnią, jako też 
Podad dokładnie swoją firmę i adres. Przedsta- 
Wicielom władzy skarbowej słaży każdej chwili 
Brawo wstępa do lokalu przedsiębiorstwa oraz 
Yrzeplądania wszelkich ksiąg, dokumentów i 
korespondencyi, dotyczących przedsiębiorstwa. 

a przewiduje ostre przepisy karne prze- 
tiw winnym nie wypełniania artykułów tejże 
Ustawy, Najlżejszą karą jest grzywna do pięć- 
dzięgjęciokrotnej wysokości kwoty, na jaką na- 
żono skarb. W razie niemożności określenia 
kwoty, na której utratę skarb narażono, nakła- 

się grzywnę w wysokości Od 100 do 100.000 
Marek, Trzykrotne ukaranie jednej i tej samej 
oby pociąga za sobą odebranie upr 

mysłowego, względnie handlowego. 

Od orzeczenia w przedmiocie grzywny wła- 

skarbowej służy oskarżonemu prawo odwo- 


lania do władzy wyższej najdalej w ciągu mie- 


ĉa od dnia doręczenia. Odwołanie wstrzy- 


imię orzeczenie karne, 


Mn 
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Er) Istniej i Krakowie towarzy” 
ją podobno wi y W 
wa i związki mające za cel szerzenie zamiłowa: 
tia Przyrody a to propagandą sadzenia drzew, 
Rządzamia zagajników, etc. Związki te spełnia- 
k darazem dwa zadamia: kulturalne (zamiłowa- 
Przyrody) i zdrowotności (przysparzania drze 
Mostanu w mieście i na jego peryferyach-. Zda- 
waćby się jednak mogło, że są stowarzyszenia 
Uelegalne, konspiracyjne, z taką. nieśmiałą jakąś 
a noscia działają, tak mało dają znać o so- 
SE Całą doniosłość zadrzewienia miasta uznał 
Mer lał pierwszy dr Jordan į stworzył wła- 
dam, taTaniem ów śliczny park, będący błogo- 
trop €ństwem. biednych dzieci, które wielki filan 
is 2d Życie ukochał. Tą samą drogą poszedł 
KĘ Wilkosz przyczyniając się wielce do zar 
Tem enia gościńców przecinających Błonia. 
Bo zj. © zawdzięczać należy stworzenie małe- 
ale uroczego zagajnika drzew sapilko- 
Z drodze do Parku dra Jordana. Istnieje 
dzy akowje „Towarzystwo przyjaciół sadzenia 
wek", które swego czasu prowadziło żywą 
Warzy cang propagandą między mbodzieżą. „To- 
rych O upiększenia miasta“ ma również w 
Publie ttutach zawarowane czuwanie nad 
w ogrodami i parkami. 
wo rzepy die lUemajemy zatem  błogosławieńsi- 
ów —_ w i ogrodów dla miast i ich mieszkań- 
ale ia W Praktyce jednak inaczej przedstawia 
dla goa AWA, a jest to tem bardziej pożałowa- 
bata ile że dzieje mię to z wiedzą i apro- 
Da ratu 


Sejacie Jeden z najpiękniejszych parków pod | 


Zamkniej Park Lasockich nad Wisłą zo- 

ch tły dla publiczności i pół:kołonii 

wa, Dlacza pod pozorem, że dzieci niszczą drze- 
Verk z BR natomiast wynajęto cały olbrzymi 
Łęka cena qącm i zabudowaniami za bajecmie 
Magis 300 Mk. rocznie, jednemu z urzędni 
krowy, as rackich, który wypasa w nim swoje 
BU? tare przepiękne drzewa wycina na 


Waż 
oL ne dla Pp. Aptekarzy 
DRQ RYCYNOWY I LNIANY 
BNER —:KRAKOW. 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Krakowska 
Spółka Tramwajowa 
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Od dnia 1-go września b. r. 


ceny jazdy koieją elektryczną 
są następujące: 


Dla dorosłych. « . 1. 3:— 
„ urzędników i robotników 1 B© 
„ młodzieży szkol i dzieci — 58 
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shemicznej w miejskim zakładzie chemicznym, 

W sprawie nafty interpelowany wicepgezy- 
dent oznajmił, że ma sierpień kontyngent jeat 
iuż dia Krekowa przyznany, Co do kontyngen- 
iu spirytusu denaturowanego to — kontyngent 
zmniejszono z 15.000 litrów na 1.500 litrów, 

W snrawie opału ośwjadczono ze strony ma- 
gistratu, że sprawa nie przedstawia się tak tra- 
gicznie (!) Rozdział dotychczasowy następuje nor 
malnie i ludność otrzyma należyty pwzydział. 

W sprawie zjemniaków oświadczono, że ma- 
sistrat zamówił je w wielkiej ilości w Poznań- 
skiom i Że ziemniaki te niebawem aradejdą i 
będą sprzedawane po cenie 80 marek za cetnar, 

Również wystarał się magistrat o drzawo i to 
jest sprzedawane w miejskich składach po 7% 
marki za metr. 

Wreszcie poruszano sprawę mąki i chleba. 
Ucnwalono wniosek, aby magistrat już teraz 
zgodził okoliczne młyny do wymełcia kontyn- 
gentu zboża, 


Po omówieniu jeszcze kilku pomniejszych 
DYRERKCYA. spraw, posiadzenie Bao. 
Ww Odi ií 
Dni a azd „pancerki“ na front 
głoszenie. | „P - 


(4) Po raz drugi w niespełna tygodniu kadra 
samochodowa na Dąbiu wysłała swych wycho- 
wańców! na front. 

Za kolumną samochodową podążyła wczoraj 
na wschód „pancarka”, pięknie wyposażona 
przez komendanta kadry majora dra Piotrow- 
skiego, Historya pamcerki tej jest wcale cieka- 


L. 3144/20. 


Zarząd żupy solnej w Bochni zawiadamia, że aż 
do odwołania, sprzedawać będzie sól poszczegól- 
nym odbiorcom bezpośrednio ti. we własnym za- 
kresie działania. 

Zamówienia wraz z należytością monopolową 
(46.200 M. za 100q 1. sorty soli mielonej, bez opa- 
kowania i kosztów przewozu), należy przesłać 
wprost do Zarządu żupy solnej, względnie wpłacić 
w Kasie Zarządu, poczem sól wysłaną zostanie 
interesowanym za pośrednictwem Biura spedycyj- 
nego K. Br: w Bochni. 


| wą. 

Niespełna jeszcze miesiąc temu służyła ona 
kolszewikom przeciw naszym wojskom. Po- 
gruchotana naszymi granatami dostała się 
wraz obsługą do niewoli. Zremontowane zupeł- 
nie auto sprowadzono do Krakowa i tu w war- 
sztatach kadry, pozostających pod umiejętnem 
kierownictwem inż. kap. Micińskiego z kupy 
żelaza stworzono istne oacko — mimo swego 
groźnego przeznaczenia. 

Qdchodzących „wiarusów pancernych" żegnał 
pięknemi słowy ulubiony przez oficerów i żoł- 
nierzy major Piotrowski, Wskazywał im jak 
ciężkie zadanie ich czeka —- jednakże jest pew- 
nym, że wypełnią je należycie, 

Po pożepnaniu major Piotrowski wraz z ko- 
í mendantem „pancerki* por. Dąbrowskim odbył 
` po raz ostatni inspekcyę auta, osobiście odbył 
' jazdę próbną — jak jeż wypróbował dzia 
łalność karabinów maszynowych. 

Wieczorem auto zawagonawano wraz z obaa- 
da żegnaną serdecznie przez towarzyszów broni 
cdjechało na. front. 


Naczelnik Zarządu żupy solnej 
st, radca górniczy 


Inż. Fr. Mackiewiez. 


pły PE. 


Chwila bieżąca. 


Kalendarzyk: 
Św. Bronisławy 


Wschód słońca: 4'54, 
Zachód słońca: 5'25. 
Długość dnia: 13-38, 


TEATR IM. JULIUSZA SŁOWACKIEGO 

Środa: „Lilla Weneda*. 
Czwartek: „Ponad śnieg". 
Piątek: „Noc listopadowa". 
Sobota: „Kiliński" (Nowość!) 
Niedziela popoł.: G,Pan poseł". 

Wieczór: „Kiliński", 

TEATR „BAGATELA* 

Środa: „Dobrze skrojony frak“, 
Czwartek: „Dobrze skrojony frak“ 
Piątek „Tajfun*, 
Sobota: „Tajiun*. 
Niedziela popoł.: „Twarz i maska*, 

Wieczór: „Dobrze skrojony frak“. 

TEATR POWSZECHNY 

Środa: „Chata za wsią, 
Czwartek: „Za dawnych dobrych czasów", 
Piątek: „Za dawnych dobrych czasów“, 
Sobota: „Za dawnych dobrych czasów". 
Niedziela popeł.: „Białe fartuszki*, 

Wieczór: „Obrona Częstochowy“, 

OPERETKA W NOWOŚCIACH 

Środa: „Czar walca“, 
Czwartek: „Czar walca“, 


— © = 


B a « LJ LJ LJ LJ 
Posiedzenie komisyi aprowizacyjsej, 

(T) Wczoraj o godzinie 6-tej wieczorem odhy- 
ło się w magistracie posiedzenie tutejszej komi- 
syi aprowizacyjnej, Przedewszystkiem wybra- 
no komisyę mięszaną, iw skłąd której weszło 8 
członków, t. j. 5 członków komisyi, jednego z 
administracyi akcyzy m,, jednego z urzędu wal- 
ki z lichwą i jednego członką cechu rzeżńików, 
aby w ten sposób regulować ceny mięsa (7). 

Następnie omawiano kwestyę zakazu sprze- 
dawania owoców na placach publicznych. 

Wszyscy oświadczyli się przeciw zakazowi, 
twierdząc, że jest om bezcelowym w epidemii | 
į nie zapobiegnie jej, a stworzy zastój w ruchu 
handlowym. 

Następnie uchwalono pnzedłożyć raagistnato- 
wi projekt uregułowania cen napojów wysko- 
kowych. Prezes r. m. Czerny ivterpelował w 
sprawie podawanej w kawiarniach kawy, któ- 
ra jest wprost niemożliwą do picia i zdrowiu 
szkodzącę, Komisya uchwaliła, aby kawę, po- 
dlawaną w kawiarniach, poddawano analizie 


——om 


1 


Września 


Powrót uchodźców. 


Minist. spraw wewnętrznych komunikuje, że 
do powiatów: sierpeckiego, ciechamowskisvo, 
przasnyskiego, mławskiego, makowskiego, o- 
strowskiego, łomżyńskiego, koleńskiego, wyso- 
ko-mazowieckiego, białostockiego i bielskiego 
(grodzieński) dozwołony jest obecnie powrót 
miejscowej ludności bez ograniczeń, 


Nareszcie! 


„Gazeta Lwowska" ogłasza: Na mocy par. ? 
a) ustawy z dnia 5 maja 1869 Nr. 66 Dz. pr, p. 
zakazuje się rozszerzania na Małopolskim ob- 
szarze administracyjnym organu austryackiej 
partyi socyałno-demokratycznej p. t.: „Arbeiter 
Zeitung“, wychodzącego w Wiedniu. Zarazem 
odbiera się temu czasopismu debit pocztowy, 
wskutek tego, że pismo to zajmuje nieprzy: 
chylne stanowisko wobec rządu i społeczeństwa 
polskiego jak wogóle wobec państwowości pol- 
skiej", 


"anad bandytki na My „Czerwonego hrzyża”. 


W Nalsielsku przed kilku dniami o godz. 1 w 
nocy do wagonu Czenwonego Krzyża stojącego 
w pobliżu stacyi na bocznej linii pociagów wpadł 
jakiś mężczyzna w czapca kolejarza i w ko- 
żuszku. 

W wagonie tym spała sama sanitaryuszka 
Stefabia Potocka. Napastnik z okrzykiem „da- 
maj pieniądze“ rzucił się na nią, schwycił za 
gardło i zaczął dusić. Gdy Potocka wszczęła 
warm, zuchwały opryszek włożył jej pięść w 
usta, lecz napadnięta zaczęła. go gryźć. Rabuś 
nie mógł znieść bólu i z okrwawionemi palcami 
wyskoczył z wagonu i ukrył sięw ciemnościach 
nocy. 

Na krzyk napadniętej podążyli wszyscy pra- 
cownicy z -sąsiednich wagonów Czenwonego 
i Białego Krzyża, Również nadbiegło kilku po- 
licyantów z policyi kolejowej oraz żołnierze, 
będący w przejeździe na stacyi. Wśród przyby- 
lych na ratunek zjawił się i... sprawca napadu, 
lecz był on już przebrany w mundur żołnierski. 

Świeże ślady knwi na poprywionych palcach 
wskazywały na to wyraźnie. 
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„GONIEC KRAKOWSKI" 


Numer 240 


Samama 


Oslabiona i przestraszona Potocka również 
ro poznała. Daisze dochodzenie ustaliło, że u 
igty naraćwił dwóch swoich kolegów do udzia 
tu w ograbieniu wagonu Bialego Krzyża gdzie 
podczas sprzedaży artykułów żywnościowych 
widział kaseika napelnioną banknotami. 

Ponieważ kolsizy nie zgodzili się na tę pro- 
pozycyę, zatrzymany udał się na rabunek sam, 
lecz w cieniiic5ci, zamiast do wagonu Białego 
Krzyża. wtargnął do wagonu Czerwonego Krzy- 
ża, Ujętego przewieziono do Nowego Dworu i 
oddano wiadzomn wojskowym. Sprawę skiero- 
wano do sadu doraźnego, 

naili 


Wani uaki mentaikiw pieniędzy. 


(T) Onegdaj aresztowała policya na dworcu 
kolejowym niejaką Serkę Mahler, lat 27, pocho- 
dzącą z Rawy Ruskiej, włościcielkę handlu ga- 
łanteryjnego w Nowym Sączu, u której podczas 
rewizyi znaleziono w jej walizce kilkanaście 
paczek bankcotów amerykańskich (dolarów), 
marek niemieckich i polskich nadto złote mo- 
metę cgóinej wartości 7 milicnów marek. Na po- 
łicyę podczas rewizyi zgłosiła się siostra Mah- 
łerowej, Zofia Amkraut, lat 32, bo arka z No- 
wego Sącza, która miała zamiar odprowadzić (!) 
swą siosisę do Trzebini. 

Znaleziono przy nich 
wane, 

Obydwie siostry, jak i ich wspólnicy chcieli 
przekupić urzędników policyjnych, dając mi- 
liony, aby ci zatuszowali całą sprawę. Gdy to 
nie pomogło, chcieli komiecznie wycofać z rąk 
policyi tajemnicze listy, za co ofiarowali 2 mi- 
liony marek. 

Nic to jednak nie pomogło, Pieniądze skon- 
fiskowano. Obie siostry aresztowano, Zachodzi 
tutaj wykrycie całej szajki która wywoziła mi- 
liony poza granice państwa polskiego, — ewen- 
tualnie zachodzi tutaj też możliwość jakiejś 
propagandy. Śledztwo xa dalszymi wspólnika- 
mi w teku. ' 


równiaż listy szyfro* 


= == 


e Donme | R 
Razetrze anie dezertera. 

(T) Wczoraj odbył się w tutejszym sędzje woj- 
skowym przy ul, Montelupich sąd dowaźny prze- 
ciwko nastąpującyra dezerterom: 
«Stanisławowi Czakowi, lat 34, szeregowcowi 
12 p. p. — Oddano jego sprawę do zwyczajnego 
postępowania. 

Franciszkowi Radeckiemu, lat 23, z Zagórza, 
pod Wioeliczką, szerogowcowi 20 p. p. — Odda- 
no pod agd pułkowy, 

Stanisławowi Lorekowi, szeragowcowi 20 p. p. 
lat 19, którego skazano wskutek nieletności na 
10 iat więzienia; 

Janowi Cudakowi, lat 19, z Pogorzyc koło 
Chrzanowa, szeregowcowi 20 p. p., za dwukro- 
tną dezercyę ma 10 lat ciężkiego więzienia; 

Jana Irika, szeregowca 12 p. p., lat 21, z Sa- 
nek, pow. Chrzanów, za zkrogdnię dezercyl zasą- 
dzono ma karg Smierci przez rOzstrzelanie, Wy- 
rok wykonago o tadzinło 8 wieczorem. 


2 targu. 


(m-m) Na iargu wczorajszym można było 
wśród owoców i jarzyn zaobserwować piękne 
okazy, świadczące o niezwiykiej bujncości tego- 
rocznej wegetacyi: a więc zadziwiającej wiel- 
kości głowy kapusty, olbrzymie ogórki, dynie, 
ważgce 21 kilo, jabika funtowe itp. Ziemniaki 
tegoloczne są również duże i zdrowe, cena tar- 
gowa wynosi obecnie 3—3 m. 50 fen. za kilo. Za 
główikę kapusty bisłej żądano 1—2 m., za głów- 
kę kapusty czerwonej » marki, za główkę ka- 
pusty włoskiej 1 m. za ogórek 1—3 b. za kilo 
fasoli szparagowej 2 m., za kilo pomidorów 18 
marek, za kilo cebuli 12 marek, za kalafior 25 
marek, za wiazkę buraków 3 marki, za wiązkę 
marchwi £—5 marek, za wiązkę pietruszki 6 
marek, za kaczan kukurydzy 1—2 marek, za 
kilo dyni melonowej £ marki, za litr fasoli bia- 
lej „jaśka” 11 marek, za litr fasoli kolorowej 
7 morek, za litr grochu zielonego suchego 15 
marek, za liir pszenicy 14 marek, za litr żyta 
12 marek, za litr nęcaku 15 marek, za litr ka- 
szy jęczmionnej 15 marek, za litr kaszy tatar- 
cznej 24 marki, za kilo grysiku pszennego 48 
marek, 

Jaj doniesiono sporą ilość, sprzedawano je po 
2 m. 50 fen, za sztukę, można było dostać 
mniejsze jajka po 4 za 9 marek. Za kilo masła 
żędamo 159—140 m, za kilo sera 20 m, Za gęś 
żądaomo 200—250 m., za kaczkę 80—100 m., za 
dużą kurę 150—200 m., za parę kuraków 100— 
120 marek, 


Eon 


MIANOWANIA, Naczelnik Państwa zamianował 
postanowieniem z dnia 22 kwietnia 1920 r. magistra 
św. teoiogli ks. Józefa Archutowskiego wykladająces 

go nauki bibiijne na Uniwersytecie Lubelskim, 
profesorem nadzwyczajnym studyum biblijnego sta- 
rego Testamentu w Uniwerytecie Jagiellońskim. 


! pozostawiono Nr. 382 budownictwo m. 


Naczelnik Państwa zamianował postanowieniem ae zapewnią niewątpliwie tei nowości zasłu: 


dnia 24 maja dra Juliana Tokarskiego prolesorem 
zwycza,ny mineralogii i petrografii w szkoie Poli- 
technicznej we Lwowie. 

REDUKGYA TELEFONÓW W MAGISTRACIE. Ma: 
sistrat donosi, że z dniem 1 września zmniejszy licz 
bę miejskich telefonów urzędowych. Mianowicie znie 


sione zostają telefony: Nr. 87 w filii Domu kalek, 


Nr. 1831 w parku Jordana, Nr. 2507 w szkole gospo- 
darstwa domowego. Nr. 3139 w sali rady minsta. Nad- 
to zmniejszono liczbę telefonów w miej. Izbie obra: 
chunkowej przez zniesienie tel. Nr. 503 (kontrola 
widowisk) i 1221 (rewizva), pozostawiono natomiast 
telefon Nr. 3194 (izba obrachunkowa), W Budo- 
wnictwie m. zniesiono telefon Nr. 2023 (biuro drogo- 
we). Nr. 2383 (regulacya miasta), Nr. 3202, natomiast 
oddz. B W 
oddziałe budownictwa A. zniesiono telef. Nr. 3012, a 


| pozostawiono Nr. 319. Wreszcię zniesiono Nr, 2328 


(filia straży pożarnej w Półwsiu zwierzynieckiem), 
zostawiając Nr. 49 (straż pożarna). 

ZGŁASZANIE PRAW EO ZASIŁKU WOJSKO: 
WEGO. P. K. U. komunikuje: Każdy szeregowy, czy- 
to poborowy, czy też ochotnik, winien zgłosić prawo 
do zasiłku wojskowej Komisyi Przeglydowej, która 
go zaciąga do służby wojskowej. przyczem obowiąza- 


j ny jest przedłożyć poświadczenie dotychczasowego 


pracodawcy, „potwierdzone przez władzę miejscową 
(gmina, magistrat), ile wynosił jego ostatni miesięczs 
ny zarobek w pieniądzach i w naturze, oraz, czy ro- 
dzina jego pobierać będzie nadal i w jakiej wysoko- 
ści od tegoż pracodawcy jakieś pobory w pieniąz 
dzach i w naturze przez czas służby wojskowej po- 
pisowego. Władze zaciągowe wypelniają formularze 
zgłoszenia dla każdego ubiepającego się o zasiłek dla 
rodziny, który odpowiada też w zupełności za praw- 
dziwość powyższych dat. Szeregowy wcielony do woj: 
ska może zgłosić prawo do zasiiku dla rodziny w od- 


|) dziele lub zakładzie, w którym pełni siużbę. 


DO MŁODZIEŻY AKADET-ICKIEJ. Krakowski O- 
chotniczy Oddział Obrony (K. O. O. O.) w porozumie- 
miu z Akad. Epzekutywą wojskową w Krakowie, wzy 
wa wszystkich słuchaczy wyższych uczelni, niewoj- 
skowych, zamieszkałych w Krakowie którzy nie uz 
zyskali zwolnienia od obowiązkowj pracy obywatel- 
skiej, by zgłosili sję do wspomnianego Oddziału 
(Groble 9, I. p.) w dniach od 2—4 września, między 
godziną 11 a 12 i 5a 6, celem wypelnienia obowiąz: 
ków obywatelskich, wyznaczanych im zależnie od 
kwalifikacyi. 

BIURO INFORMACYJNE IIL SEKCYI KOP, skła- 


da imieniem rannych i chorych Żołnierzy serdeczne |! 


podziękowanie dotychczasowym ofiarodawcom za 
1320 książek, złożonych w czasie od 15 do 30 sierpnia 
i apeluje gorąco do społeczeństwa krakowskiego o 
daisze jak najliczniejsze i najrychlejsze nadsyłanie 


książck pod adresem: Biuro informacyjne II. Sekcyi | 


KOP. gmach Uniwers. Jag. 35 sala, 

Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj po raz 
drugi w tym sezonie „Liila Waneda'*, której wznowie 
nie w ub. tygodniu zapełniło widownię do ostatniego 
miejsca. Jutro „Ponad śnieg“ dramat Żeromskiego, 
k:óry zdobył sobie w tym sezonie świetny sukces. 
Próby z przygotowywanej na sobotę patryotycznej 
Sztuki M, Bałuckiego pt.: „Kiliński* dobiegają koń: 
ca. Rolę tyt. gra p. Nowakowski, w wybitniejszych 
rolach wystąpią pp. Dobrzańska, Ordyńska, Pancewi 
czowa oraz panowie: Białkowski, Bracki, 


, Warszawy, złożył w redakcyi naszej dla: 1) KO 
; 200 M. — Prof, Wyrobeek z Dębicy na skute ai 


. mistrza tonów. 
„ „Nowe zarządzenia finansowe“ zakradł się błą 
Dobrzań- > 


ski, Guttner, Jednowski. Miarczyński, Nowacki, Wa- ; 


silewski z p. Sosnowskim reżyserem sztuki. „Kilin= 


ski“ wchodzi na afisz w sobotę 4 września. W dniu | 


dzisiejszym kończy się przyjmowanie abonentów 
stałych miejsc na premiery dla dawnych posiadaczy, 
od jutra tj 1 września przyjmuje administracya zgło 
szenia nowych reflektantów. 

Z TEATRU „BAGATELA, Dwa razy jeszcze w 
tygodniu (dzisiaj i jutro) powtórzony będzie „Do- 
brze skrojony frak“ Dregelyego, który dzięki istot- 
nej swej wartości i wybornej grze artystów z p. Nos 
wackim na czele. stale zapełnia widownię. Na pią- 
tek najbliższy przygotowuje „Bagatela“ niezwykle 
silną sztukę Lengyela pt. „Tajfun“, Rzecz ta obiegła 
w tryumfalnym pochodzie wszystkie sceny stołeczne. 
Role glówne kreować będą pp. Julia Elsnerówna po- 
zyskana świeżo wybitna artystka scen warszawskich 
Janiua Wernicz oraz Wojciech Brydziński i cały nie: 
mal zespół artystów .Bagateli", którym autor „Taj- 
funa przeznacza również odpowiedzialne bardzo za- 
danie. Bilety na premierę głośnej sztukł nabywać już 
można przy kasie teatru. 

JULIIA ELSNERÓWNA W „BAGATELI*, W skład 
zespołu „Bagateli* zaangażowała dyrekcya teatru p. 
Julię Elsnerównę, wybitną artystkę scen waszaws 
skich. P. Elsnerówna pracowała ostatnio na scenie 
teatru „Rozmaitości“ oraz „Teatru polskiego“ celując 
w rolach salonowych. liryczno-dramatycznych i ja- 
ko wykonawczyni heroin współczesnego dramatu. 
Piękne warunki sceniczne artystki, jej uroda i linia 
szlachetna wprowadziły artystkę na widownię jako 
siłę par excellence interesującą a rzetelny talent o 
skali bardzo rozległej zdobył jej nałeżne uznanie 
krytyki į publiczności, a przedewszystkiem repertuar 
bardzo szeroki obfitujący w kreacye istotnie pierw: 
szorzędne. Z ciekawszych postaci scenicznych p. Els- 
nerównej podnieść należy Zonę w „Małym Domku“ 
i „Ich czworo”, Hrabiny w „Polityce“, Heleny w 
„Lekkomyślnej siostrze”. Rolą pierwszą, którą artyst 
ka odtworzy na scenie „Bapateli* będzie Helena La- 
roche w „Tajfunie* Lengyela, którego premiera od: 
będzie się w piątek. Zaangażowaniem p. Elsnerównej 
uzupełniła dyrekcya bardzo cennym nabytkiem nie- 
wieści zespół, powiększając ogólny zespół artysty- 
czny do liczby czterdziestu członków. 

Z MIEJ. TEATRU POWSZECHNEGO. Jutro premie 
ra świetnej operetki Stolca „Za dawnych dobrych 
czasów" która przez trzy lata nie schodziła z reper- 
tuaru w Więdniu. Reżyseryę prowadzi p. Lelewicz, 
orkiestrą kieruje pozyskany dla naszej sceny kap. Gó 
rzyńiski, W głównych rolach wystąpią pp. Feldman- 
Sawicka, Korabianka, Merlińska, Relewicz, Zimajer, 
Żeiska, Topolska. Jarninski, Lelewicz. Kalinowski, 
Minowicz, Ostrowski, Rewera, Czerski t Biegalski. 
Humor i sentyment nowej operotki, liczne i barwne 
ewolucyę układu E, Koszuwkiego i bardzo piękna 


a mAh: 


: 
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zone trwale powodzenie. „Za dawnych dobrych czas 
sów“ grane będzje trzy razy z rzędu we czwartek, 
piątek i sobotę. Dziś wzruszająca „Chata za wsią“ 
w niedzielę popołudniu świetny w: dewil Krumłow- 
skiego, „clou“ ubieglego sezonu „Białe farluszki”, 
wieczorem „Obrona Częstochowy“, 

SZCZEPIENIE OCHRONNE ZAPOBIEGAJĄCE 
CZERWONCE (dysenteryi) i cholerze odbywa się PO 
cząwszy od 27 bin. codziennie, z wyjątkiem niedzie 
i świąt w miejskim Urzędzie Zdrowia (Magistrat 0 
godziny 5—6 wieczorem. 

DYREKCYA KURSÓW PEDAGOGICZNYCH (Peda- 
fogium) w Krakowie donosi, że wpisy na kurs dwie 
leni i roczny odbędą sję w dniach od 6—10 września 
w szkole im. św. Ścholastyki (ul. św. Marka 34) w 8* 
od 10—12. Pedagogium obejmuje kurs roczny dla kam 
dydatów (tek) z VI kll szkoły średniej i VI. kl. WY” 
dziaiową żeńską. Przyjmuje się też uczniów i uczen 
nice z H. i Pil. kursu Seminaryum. Nauka w Peda- 
gogium jest bezplatna. Uczniom i uczennicom niez% 
możnym mogą być przyznane stypendya z fundu- 
szów Ministerstwa W, R. i Ośw. Publ, 

AMSGRYKAŃSKIE BOISKO ZABAWOWE. we 
czwartek o godzinie 10 rano otwarte będzie w Kra 
kowie dla polskiej miodzieży obojga płci nowe 
isko sportowe na Błoniach przy AI. 3:go Maja prz 
parku dra Jordana, Wprowadzone będą różnorodn 
gry i zabawy amerykańskie pod osobistym  kierum” 
kiem instruktorów sportowych Amerykańskiej M” 
syi Y. M. C. A. Boisko otwarte będzie codziennie r& 
no od godz. 10 do 12 i popoludniu od 3 do 6. Należy 
mieć nadzieję, że polska mlodzież skwapliwie SKO 
rzysta ze sposobności zapoznania się z ameryka" 
skim sportem krzepiącym nietylko ciało ale 

ucha. 

(T) NIEUCZCIWY MŁYNARZ. Piotr Sala właściejł 
młyna na Ryglówce w Podgórzu, zboże pobierane 
do mełcia kradł swoim klientom a nadto pobier 
lichwiarskic ceny za mełcie, P, urząd walki z li 
wą wytoczył mu dochodzenie karne. 

(T) WYKRYCIE TAJNEJ PIEKARNI. Funkcyon8 
ryusze Pans. Urzędu walki z lichwą odkryli wczo 
tajną piekarnię przy ul. Bocheńskiej 8, należącą do 
Rozalii Krause. Skonfiskowano tam 100 szuk różn® 
go pieczywa, 

(Ty PASKARZ DRZEWNY. Wczoraj na tut. t0% 
przywiózł Józef Zięba z Pcinna obok Myślenic 
pełen, drzewa i sprzedawał wiązki zawierające M 
cienkich polan po 7 Mk. tj. jedno polano po 1% 
Urząd walki z lichwą skonfiskował paskarzowi If" 
drzewo i rozsprzedał je, na miejscu. „AB 

SKŁADKI. P. Franciszek Baytel, przemysłowiec, 
tetu Obrony Ojczyzny 400 M. 2) Białego Krzyża 40 M 
3) Czerwonego Krzyża 400 M. 4) Egzekutywy 4% 
mickiej do rozporządzenia rektora Estreichera yy 
M. 5) Do dyspozycyi JE. Księcia Biskupa. Sapl 


k a 


tatki w „Gońcu Krakowskim* o ostatnim U 
Chopina Alfredzię Peru złożył w redakcyi n%m 
30 Mk., chcąc zainicyować w ten sposób pomo g 


Polski dla sędziwego ucznia naszego uwielbiał 


t 
SPROSTOWANIE. We wczorajszym artykule Pea 
ku, który czyni niejasnym ustęp, zatytułowanej 
„Kredyty na zastaw towarów", Mianowicie d"" 
część tego ustępu zaczynająca się od nowej linii. wo. 
nosić osobny nagłówek: „Zlecenia władz wol 


wych“, opuszczonych w druku. M 


LAMPY SKWARCOWE 


nadeszły a% 


Stanisław Baran i SK 


Kraków. Sławkowska 6. _— 


Ola“, „Sigi“, „Primeros 


í 
o 
(amerykańskiej — najtaniej polecają: s 


Stanisław Baran i 


Kraków, Sławkowska 6. ZAŚ 
= 


Ruch giełdowy; 


(4) Ruch na giełdize krakowskiej odbywa g 


B s r : M “ wie dr; 
wczoraj pod znakiem zniżkowym, Pra onyW% 


stkie papiery przemysłowe, którymi dok 
sier 


na transakcyi, spadły dość znacznie — 
„Tepege“ podniosły się z 3475 na 3485. spad 
spadła o 25 punktów, Połska Nafia o A ps” 
papierów przemysłowych tłómaczyć DA gjo"J 
dzo znaczną podażą, Z papierów han pod” 
„impex“ utrzymał się na onegdajszy M W. 
mie, natomiast P. T. II. spadło o 5 punkt za 
CEDUŁA KURSOWA GIEŁDY KRAKO 

Z DNIA 31 SIERPNIA: 


Akcye Tow. handl. j przem,: polskie sady 


250, 
a 


(H 
ake, 230. Zieleniewski ofiar. 1450, ŻA ar. ią 


ofiar, 1400, żąd. 1500, transakce. 14%. » 
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: fale z Warszawą, nie chcąc, aby Z 


Numer 240 


3.2239 47 a 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Str. 7 
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Tow, dla przedsiębiorstw górniczych ofiar, 3300, 
tya, 3600, transakce. 3550—3485. Polska Nafta 
Wiar, 1200, żąd. 1300, transakc. 1225—1260. 
Wiedeń (PAT). Kursa centrali dewiz: Zagrzeb 
T50, Berlin 518/50, Zurych 3750, Chrystyania 
SES Kopenhaga 3575, Sztokholm 5000. Marki 
Bemieckie 51450. Leje 500. Lewy 380, Szwajcar- 
© 3725, francuskie 1725, angielskie 830, do- 
240, ruble 280. 
pausa w wolnym obrocie: Zagrzeb 217—237, 
dapeszt 100—110, Warszawa 93—107, nowe 
dynarowe 910—960. 
Renta majowa. 91'75, austryacka renta koro- 
a 92, renta lutowa 92, węgierska renta ko- 
a 110. Losy tureckie 220, Pryorytety kolei 
Boludniowej 1228, Bank Verein 807, Boden Kre- 
1760, austryacki zakład kredytowy 996, Bank 
Epozytowy 751, Laender Bank 1090, Merkury 
68, Union Bank 839, Bank obrotowy 615, Żivno- 
t nska Banka 1674, kolej północna 13450, kolej 
Wowsko-czerniowiecka 2090, austryackie koleje 
Baństwowe 3688, Alpiny 3780, Berg und Huetten 
0, Krupp 1543, Poldi Huette 2540, Prager Ei- 


sen 7400, Rima 3320, Skoda 2370, Zieleniewski 
1380, Apollo 4100, Fanto 20600, Galic. Karpaty 
12000, Galicya 23700. 

Zurych (PAT). Kursa dewiz: Berlin 12/30, Ho- 
landya 19625, Nowy Jork 608, Londyn 21'10, Pa- 
ryż 4240, Medyolan 28'20, Bruksela 45'26. Kopen 
haga 8750, Sztokholm 123*50, Chrystyania 86, 
Madryt 01, Buenos Aires 230, Praga 10'20, Bel- 
grad 22, Zagrzeb 550, Budapeszt 2'60, Wie- 
deń 2'80. 

Kursa końcowe dewiz: Berlin 12/35, Holandya. 
19525, Nowy Jork 610, Londyn 21, 66, Paryż 42, 
Medyolan 28, 17 i pół, Bruksela 4475, Kopenha- 
ga 8775, Sztokholm 123'25, Chrystyania 87, Ma- 
dryt 91, Buenos Aires 225, Belgrad 2150, Zagrzeb 
5'40, Budapeszt 250, Wiedeń 2'80, austryackie 
korony steniplowane 2'60. 


szych kontrpropozycyi, traktując naprzykład 
kwestye rozbrojenia jako temat do dyskusyi na 
równi z kwestyą ochrony pracy kobiet i dzieci 
na międzynarodowych zjazdach. 

To ostatnie stanowisko delegacyi rosyjskiej 
będzie ułatwieniem dalszych rokowań, które 
prowadzone w lepszych warunkach, mogą do- 
prowadzić do upragnionego celu. Sądzę, że wy- 
jazd mój do Warszawy i części delegacyi i bez- 
pośrednie zetknięcie się z rządem wpłyną na 


dalszy przebieg rokowań na nowem miejscu. 


byli niejako internowani, 


Lyon (PAT). Giełda paryska z 30 sierpnia: q 


Waluty: Londyn 51'51, Nowy Jork 14'52, Belgia. 
10450, Włochy 66'50, Rumunia 3325, Szwajca- 
rya 237, Praga 24, Renta francuska 3% 56, 4% 
z 1917 71645, 5% 8750, 4% z 1918 71/15, 5 proc, 
z 1920 10225. 

Wig nazi Liw OTANAAAATCTEOIA WOOTCT CYT ŁA 


Moos delegacji pokojowej o widokach rokowań 


Dwa incydensy: Sprawa Ukrainy sowieckiej 
lecz tylko przerwane. 
Ž— Dobra wola delegacyi rosyjskiej. 


ania nie zerwane, 
lanę miejsca rokowań. 


i rozkaz Tułkaczewskiego. — Roko- 
— Zasadnicza zgoda sowietów na 
— 15 punktów 


fosyjskich tematem do dyskusyi bez charakteru ultymatywnego. — Możliwość pokoju. 


Warszawa (tel. M.). Prezes polskiej delegacyi 
jowej p. Dąbski zaprosił dziś przedstawi" 
prasy połskiej, celem pojnftormowania ich 
„przebiegu rokowań w Mińsku. W czasie kon- 
Wencyi, w której brał udział także sekretarz 
yi, p. Ładoś, przedstawiono przedstawi- 
Selom prasy szereg wyciągów z protokołów ob- 
id konferencyi pokojowej. Z protokołów tych 
mika, że dwie sprawy wywoływały w Mińsku 
sywgzą dyskusyę. Pierwszą z nich było rozsze- 
gale pełnomocnictw delegacyi polskiej w tym 
R PE aby mogła ona prowadzić rokowania 


teli 


XŻĘ z delegatami ukraińskiej sowieckiej Ize- 
N politejj — dodać tutaj jednakże należy, 
delegatami ukraińskimi byli ta delegaci ro- 
Scy, z których każdy miał dawać pełnomo- 
letwa, jedno podpisane przez Lenina ji Czicze- 
A drugie przez Rakowskiego, nota bene tak- 
A e rosyjskim. Per cane polska A 
stanowisku, że o ile wiadomo, Ukra 
pojacka wchodzi w skład sowieckiej rzeczy- 
„ Gaj rosyjskiej, wobec czego nie uwzględ- 
Ukra w pełlmomocnictwach deiegacyi polskiej 
Polaka w jako suwerennego państwa. Delegacya 
Botowa jest jednak porozumieć się Bo 
powodu 
kag, iucydensu rokowania mialy się przewle- 
Mikae osi incydens spowodowany został pro- 
Kięg inym rozkazem gereralissimusa  rosyj- 
ką b, Tukaczewskiego, którym delegacya pol 
Rae a Się dotkniętą. Przewodniczący dele- 
Polsk; rosyjskiej Daniszewski udzielił delegacyi 
karey c) pełnej satysfakcyj. Na prośbę dzienni- 
tde prees Dębski zgodził się na opublikowa- 
RY pośrednictwem PAT ciekawszych wy- 
w aii protokołów obrad w Mińsku. Nastąpi 
ki „iach najbliższych. Następnie prezes Dąb 
łące - AFRO przedstawicieli pnasy następu- 
dczenie: 
po mój į części delegacyi do Warszawy 
in tylko + bynajmniej zerwania rokowań, 
NE chwilowe kd spowodowa- 
porozumie: z na- 
Mienie jem w szeregu spraw, których omów 
aa a będzie w najbliższym 
odo miotem obrad konferencyl pokojo- 
Wan xz bna potrzebę porozumienia się ze 
wiska, podem odczuwała także delegacya ro- 
Sraz _ Daniszewski i kilku członków de- 
Taere wyjechali do Moskwy, aby 
i Kde ŻA ii z jk s0- 
Dandziej wa. C egacyi polskiej okazał się 
ria pozba o;  nieczny, ile-że delegacya połska 
widna należytego kontaktu z War- 
NE, żę A jej pracy w Mińsku były tak 
lion 1 onier r oli w Mińsku pa de- 
Oko Z Warsza ẹ na szczupłych wiadomo- 
Niż ia wy musiałoby opóźnić trwanie 
b ta, która odować zwłokę znaczniejszą, 
ni ienie spowoduje wyjazd i bezpośrednie 
€sienie ię z rządem warszawskim, Prze- 
rząd T rokowań zastalo już przez 
jane i az panom wiadomo — zapropo- 
zo przez rząd Sowiecki przy- 


E 


zę, że zarówno wyjazd mój, 


jak i części delegaoyii oraz żądanie przeniesienia 
miejsca rokowań na teren neutralny mają na 
celu jedynie i wyłącznie przyspieszenie roko- 
wań i umożliwienie szybkiego przebiegu prac 
konferencyi pokojowej, bo nasze dalsze pozo- 
stanie w Mińsku w warunkach, których zmia- 
na nawet może wbrew istotnej woli i usiłowa- 
niom rządu sowieckiego okazała się niemożii- 
wą, musiałoby doprowadzić do znacznej zwło 
ki w zawarciu rozejmu i preliminarzy! pokojo- 
wych. Powodując się jedymie chęcią najszyb- 
szego doprowadzenia do sprawiedliwego poko” 
ju i porozumienia między oboma narodami, 
chęcią. położenia kresu dalszemu rozlewowi 
krwi, uważaliśmy za swój obowiązek uczynić 
wszystko, co leży w naszej mocy, aby usunąć 
wpływy, mogące wpłynąć niekorzystnie na tem- 
po rokowań i ich wynik. 

Podniaść muszę, że ze strony delegacyi ro- 
syjskiej, a zwłaszcza jej przewodniczącego, nle- 

jednokrotnie mieliśmy sposobność stwierdzić 
dużo dobrej woli i usiłowań, aby przebieg ro- 
kowań ułatwić. Fatalne warunki, w jakich de- 
legacya nasza znajdowała się w Mińsku przy” 
pisujemy w pewnej mierze nieszczęśliwemu wy- 
borowi miejsca, które nastręczyło wiele tech- 
nicznych trudności nie do przezwyciężenia, w 
dalszym zaś stopniu sowieckim władzom woj- 
skowym, które w wielu wypadkach odnosiły 
się nieprzychylnie do naszych delegatów i u- 
trudniały im pracę bezcelowami szykanami. 
Panowie znacie skądinąd niepnaktykowany w 
dziejach incydent z rozkazem naczelnego do- 
wództwa armii zachodniej sowieckiej, zawie- 
rający obelgi w stosunku do naszej delegacyi 
pokojowej. Incydent został złikwidowany przez 
stanowcze potępienie przez przewodniczącego 
rosyjskiej delegacyi pokojowej po porozumie- 
niu z sowieckim komisarzem dla spraw zagra- 
nicznych Cziczerisern. Moje stanowcze żądanie, 
aby owo potępienie zawarte w protokole z po- 
siedzenia z dnia 25 sierpnia zostało oplakato- 
wane zostało spełnione, jak nas informuje dziś 
jeszcze depesza sekretarza stanu Wróblewskie- 
go z Mińska, przesłana za pośrednictwem radio 
stacyi moskiewskiej, Mianowicie odnośny pro- 
tokół został publicznie ogłoszony w ińsku dnia 
28 b, m. 

O ile chodzi o dotychczasowe wyniki pracy kon 
ferencyi pokojowej w Mińsku to jakkolwiek nie 
upoważniają one do ostatecznych wniosków, to 
jednak muszę stwierdzić, że końcowe momenty 
konierencyj przyniosły niektóre objawy, które 
mogą w dalszym ciągu ułatwić prace rad dopro 
wadzeniem do rozejmu i pokoju. Jako taki mo- 
ment scharakteryzowałby przejście delegacyi ro- 
syjskiej na zaproponowane przez nas od samego 
początku stanowisko pokoju porozumienia nieza- 
leżneg od takiego czy innego stanu Speracyi we- 
jennych oraz wyraźne stwierdzenie przaz przewo- 
dniczącego delegacyi rosyjskiej pana Daniszew 
skiego, że znane 15 punktów rosyjskich nia sta- 
nowią bynajmniej ultymatywnych warunków zo 
strony rosyjskiej, locz są tylko tezami dla dysku- 
syi., na które delegacya rosyjska oczekuje Ba: 


| 
| 
| 
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Z przeżyć naszej delegacyi w Minsku. 


Warszawą (PAT). „Kuryer Warszawski* pi- 
sze: Członkowie delegacyi polskiej w Mińsku 
w oddzielnym gma- 
chu, pod strażą bolszewików, Do kościoła wpu- 
szczamo ich pod eskortą, która towarzyszyła 
delegacyj przez cały czas nabożeństwa. Znosze- 
nie sję z kimś było surowo wzbronione. W Miń- 
sku panuje prawdziwie bolszewicka bieda, Da- 
wala się ona delegacyj naszej tem bardziej we 
znaki, że markę naszą przyjmowano w stosun- 
ku rublą bolszewickiego, O wartości rubla bol- 
szewickiego świadczy fakt, że za ogolenie trzebw 
było zapłacić 200 rubli, Równocześnie z rokowa- 
niami pokojowemi, prowadzone są rokowania 
w sprawie wymiany jeńców cywilnych, Prezo- 
sem komisyi do tej sprawy ze strony polskiej 
był poseł Kiemik, ze strony bolszewickiej Bud- 
kiewicz, Rokowania te, jakkolwiek nie pnzynio- 
E pozytywnych rezultatów, są na dobrej dro- 

ze, 


a . . > . 
Likwidacya komitetów płebiscytowych. 

Warszawa (PAT). Na zasadzie uchwały rady. 
ministrów z dnia 29 lipca b. r. komitety plebi- 
scytowe na Śląsku Cieszyńskim, Spiszu į Ona- 
wie, Warmii i Mazurach znajdują się w likwi» 
dacyj. Wobec tago rządowa komisya likwida- 
cyjng do spraw plebiscytowych podaje do po- 
wszechnej wiadomości, że odtąd awentualne za- 
ległe ofiary na te komitety nie będą przez nie 
przyjmowame, Zarazem komisya prosi, aby wszy, 
stkie ofiary, złożone w redakcyach pism, w sto- 
warzyszeniach alba u poszczególnych osób dla 
wskazanych komitetów, przelano na rachunek 
tej komisyj w Polskiej Krajowej Kasie pożycz- 
kowej, a dowody przesłano pod adresem: War- 
szaiwa, Nowy Świat 59, ministerstwo skarbu, 
departament pożyczkowy, rządząca  komisya 
likwidacyjna dla spraw plebiseytowych, 


Pierwsze posiedzenie komisyi 
administracyjnej dla Cieszyna. 
Cieszyn (PAT), Dziś odbyło się pierwsze po- 
siedzenie komisyj administracyjnej miasta Cie- 
szyna, w skład której wchodzi 10 Polaków, 10 
Niemców i przewodniczący, komisarz rzędowy. 
dr. Duda, Polak. Zastępcę pnzewodniczącega 
po rezygnacyi Niemców wybrano Polaka p. Ma- 
cur. Po wyborze sekcyi imieniem radnych pol- 
skich dr. Michejda odczytał protest z powodu 
podziału Śląska Cieszyńskiego, 


O przewóz bolszewików przez kurytarz polsk, 


Berlin (PAT). Teleg. Komp. donosi z Bazylei: 
Według doniesień dzienników, stara się rząd 
niemiecki uzyskać od rządu polskiego zezwole” 
mie ma przetransportowanie internowanych 
wojsk czerwonych przez korytarz polski do wnę 
trza państwa niemieckiego, ponieważ obecność 
tych wojsk w pobliżu granicy mogłaby zwięk- 
szyć niebezpieczeństwo bolszewickiej agitacyi, 
ee EPAR RAMI EE m: E 


Wymiana 4 proc. biletów skarbowych, 

Warszawa (PAT). Ministerstwo skarbu komu 
nikuje, że 4% bilety skarbowe wymienia na go- 
towizmę Polską Krajowa Kasa Pożyczkowa i 
wszystkie oddziały oraz centralna kasa pożycz- 
kowa i kasy skarbowe , zaś iw Małopolsce urzę- 
dy podatkowe, przyczem procent obliczaą się do 
dnia pierwszego tego miesiąca, w którym na- 
stępuje wymiana. 


Emisya not 100-markcwych. 


Warszawa (PAT). Polską krajowa Kasa poży- 
czkowa podaje do wiadomości, że z dniem ju- 
irzejszym wypuszcza 100-markowe bilety, pod- 
pisane przez członków dyrekcyi polskiej kra- 
jowej Kasy pożyczkowej, pp. Stefana Kawpiń- 
skiego, Zygmuntą Chamta, oraz naczelnego kie- 
rownika p. Karpusa, drukowane na białym pa- 
pierze. Papier ten ma bardzo nikie znaki wodne 
w formie orła biaiego. Numeracya rozpoczyna 
się od S-ciej seryi a. 


SPEDYCYJNE * 


1920 


maka amt o 


poTosRaF FACHOWIEC poszu- | mm 
kuie poszdv, Zgłoszenia li- | 
stowne do Biura „ogłoszeń, j 
Sienna 1x pod „Fotograi“. 

2118 || 


EALSKINOWY ŻAKIET damski ' 
tanto do sprzedania. Ogia- 
dać można w składzie futer! 
Kórnera, Grodzka 7. 21251 


ZPW papiery wojskowe ' 


na nazwisko nernard Dziu- 
ba. gmina Bibice p. Zielonki 
2121 


Obiady domowe” | 
z 3-ch dań 12 Shy 


Kraków, Gołębia 16, I „AL 
Pierwszorzędne "Tow. Ubezpieczeń 


pracująca wa wszystkich działach poszukuje 


zdolnych akwizytorów. 


Zgłoszenia pod „Poważny“ do Biura „Prasa“, 
Karmelicka 16. 20 


Spólka akcyjna 


adzieli większej pożyczki na 1-szą hipotekę na 
dom, w którym otrzyma 


lokal o 5—€ ubikacyach 


zaraz lub za kilka miesięcy. 2114 
Zgłoszenia pod „Pożyczka“ do Biura „Prasa“, Karmelicka 16. 


2048 


Dia konsumów i „ARSD hurtownych poleca 


które pod rid mo przewyższa K wy roby 
krajowe i zagraniczne 


Fabryka mydła w Podgórzu, Józefińska 41, 


pea OE NTT ZE 
UBEZPIECZENIA 
== NA RZECZ == 


SE 
Polskiej Pożyczki Państwowej 


a zarazem na dożycie i na wypadek smierci. Można 
ubezpieczyć kapitał do 10.000 Mk bez świadectwa 
lekarskiego i płatny jest po latach 12, a w razie 
śmierci wcześniejszej wypłaca się w drugim roku 
5.000 Mk, a w trzecim i następnych pełny kapitał 
10.000 Mk. W ten sposób i Skarb Państwa i pod- 
pisujący pożyczkę odnoszą poważne korzyści. 


UBEZPIECZENIA 
na wypadek śmierci na wojnie osób 
wojskow. na korzystnych warunkach. 
przyjmuje i udziela informacyi I 


TOW. UBEZPIECZEŃ „VITA' 


W WARSZAWIE. 
Oddział w Krakowie, ul. Wiślna 4, Il p. 


Maszyny do pisania i rachowania 
nawet zupełnie zniszczone 


przyjmuje do gruntownej naprawy i czyszczemia pierwsza 
w Bailcyi prasownia do naprawy maszyn biurowych. Wykonanie 
dokładne, prędkie i pod gwarancyą. 1479 


W.K KEYHA, mechanik, Kraków, Floryańska 3. 
FUTRA MĘSKIE | DAMSKIE | 


przerabia i wykonuje po bardzo niskich cenach z wła- 
snych i dostarczonych iiateryałów, polera też 


LISY ROŹNEGO GATUNKU. 


UWAGA. Korzystnem dła każdego 
jest oddawanie robót już teraz. 


7 


| 


Skład futer Paweł Haipern 
| w Krakowie, Grodzka 42. wai 


SPOLKA Z OGR. FOR. — ZAŁOZONE PRZEZ CENTR. ORGAN. ROLN. 
kraków, ui. Wiślna 8, I. p. Tel. 3588 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Z KAKAA4 


WITA JCIE 


powracający z letnisk i wywcza- 
sów! Witajcie i oddawaicie swa. 
odzież do odświeżenia Zjedno- 
czonym Pralniom i Farbiarniom 
Xrakowskim „Tęcza“. 


Ubezpieczać można dane rzeczy 
od zaginięcia na dowolną wartość. 


F szą _ meble koszykarskie, 
Kosze podróżne kosze miastowe, ko- 
sze na węgie! i wszełkie inne wyroby koszy- 

karskie poleca 
SYNDYKAT KOSZYKARSKI W KRAKOWIE 
ul. Floryańska 32 i ul. Gołębia 14. 


RESTAURAGYAIKAWIARNIA 
WINCENTEGO DYDASIA 


Kraków, Basztowa 12, Kleparz 5 
poleca 
nadzwyczaj smaczne czyste i zdrowe śniadania, 
obiady i kolacye. Kuchnia prowadzona we wia- 
snyin zarządzie pod kierownictwem szefa pierw- 
szorzędnych restauracyi warszawskich. 


Wydaje obiady do domów. Przyjmuje zamó- 
wienia na zebrania towarzyskie i wesela. 


Punktzborny dłaprzejezdnych. 
Na zamówienie osobny gabinet. 1948 


HANDEL PRZYBORÓW SZEWSKICH | KRAWIECKICH 
M. ABRAHAMER 


Kraków-Podgórze, uł. Legionów (3-go maja) 8 
sprzedaje kołki i przędzę czarną szewską, kapsle í haki 
dc bucików, politury do skór, wosk, maszynki do kapsli 
i haków oraz wszelkiego rodzaju nici do szycia maszyno- 
wego i ręcznego po nader niskich cenach. Sprzedaż 

hartowna i Częściowa. 1407 


żedymą 


ME KZABA A 


Wydawca: W zastępstwie Spółki Wydawnicze: „Editer“ J. Konarski. 


zeda ktor odpow. 


wykonuje spedycye wszelkiego rodzaju. — Wysyłka towarów 
w wozach zbiorowych do wszystkich miast w Polsce. 
Przewóz i ekspadycya mebli we własnych wozach 
meblowych wraz z konwojem. (Dla urzędników przesiedla- 
jących się ceny niższe). 
zR i Prema: ie do rozwozu ADA 


< © Hy 


fm 


ZWALANCYĘ go zbycia 


Własne 
re A 


Własno magazyny na kolei. 


Kre 


KURJER WIEDEŃSKI 


Oficyainy organ Słowiańskiej izby dla 
| handlu i przemysłu (Sekcya polska) we 
| Wiedniu, poświecony wszystkim sprawom 
| handlu, przemysłu i odbudowy ekonom. 
| wogóle, oraz kulturalnym i społecznym. 
| 


| Redakcya i administracya: Wiedeń II. Gärtnerg. 2/6. 
i Prenumerata roczna 48 Mk p. 


Treść pierwszego numeru: 
Od Redakcyi. — Słowiańska Izba dla handlu 
i przemysłu, jej geneza i cele. — Organizacyć 
wewnętrzna Izby. — Statut [zby, — Pociąg 
Jeewowz Słowiańskiej Izby dla handlu i przemy” 


słu. — Kronika Izby. — Polskie Izby bandio 
t ł dnik 
Szczutek o najpoczytniejszy tygo 
to najmilsza lektura w sezonie 
go numeru 5 Mk. Do uabycia we wszystkich 
jednorocznego i dwuletniego, przygotowujących w pay 


zagranicą. 
5 
Przeczytajcie najświeższy numer 
humorystyozny w Polsce A 
t 
Szczutek o niezawisły organ satyry P 
Szczutek podróży w oóry, nad morze } 60 
zurojowisk. 1750 
rach dzienników, składowniach tytonin (trafik sehh 
REDAKCYA I ADMIRISTRACYA: 
pod kierown. Prof, BUTRYMOWICZA, Kraków, Karmolicka 86; a 1P 
ciągu jednego roku ewentualnie dwóch lat do ma 
szit średnich i seminarytn nauczycielskiego , opwieć, 


Szczutka”! 
lityoznej 
Prenumerata miesięczna 16 Mk. Cena pojedynczą 
(DZ LWOWA l UL. SGKOŁA L. aj 
Zarząd Kursów podaje do wiadomości, że obok 


w tych dniach jednoroczny kurs niższy przygotow vajaga ib 
niów i uczennice do egzaminu w zakresie 4-ech 
syzch szkoły średniej. 
Wpisy przyjmuje I udziela Informaayi bezpłatnie soda 
d 11—12 przed poł. Zarząd kursów maturycznych, "2062 


Karoślicka 56. 

PIERWSZA KONCES. PRZEZ NAMIESTNICTWO zycik 
WYZSZA SZKOŁA KROJU i SZY 
Józefy Zabielskiej, Kraków, św. KIZ 
otwiera dnia Ż-go lipca dla Pań i Panienek Geir 
szyć 1-miasięczny kurs kraju systemu Worth'a, dia 


jących szyć 3-mlasiqczny na prziclępnychi waranka ję 
Zgłoszenia codziennie od godz. 8— 


0 P. T. Kupców i Przemysłowców: 


"za, I R gz 
1-7 s 1.7.4 TY 
= e, z Ewy 


wszelkich 


towarów, produktów i tł. p. 
zapewn ia 


w „GOoŃCU LAPUS -suai 


Najtańszy dział reklamowy ze wszystkich pism CO” 
dziennych, 


Biuro pono e ogłoszeń: Basztowa 17, L P 
ZA ET ET MD ENES EE WE aah 
kd i H SE Aa ; Š KR J p krakowi? % 


Włoódz. kanea Drukarnia Ludowa 


